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iStiowunild rósyjiskic przedstawiają obraz nie- 
zwyktego a ciągle jeszcze w-zrasta-jącego zaw-i- 
kiania. OboiK. tyBiąioziiiyic.h zeit̂ nęitirziDyitóh i ^‘e- 
iwnętnziaych jtoiwiodów jest tego igtówiną iprzy- 
azyiaą 'zastuJkiiiieiza spirzetaziniość, łctóâ a leży w 
stoAimku mząidni lynnucizaiaoiwiego i .inaiyeh żymio- 
łów wapóirząidjząiAyob ,d]o tow^tyi wiojay i ipo- 
łcoj i.

Co do koniecznoś-ci iak najryeliłejszego za' 
kończenia wwjin-y planuje iw Bioeyi jedlnomyśl' 
aiość. Wszj-scy ipnigmą niż toońca <boj nzezk lte- 
woliŁcyoniiści wzekniją (po rftiej zmiaicznyoh n- 
tajtwinń w tóeninfcu wwaie/nia wyitwiomonyich 
sbO'S'U-nikó‘w i 'wcJności. likryci im ralzie reakeyo- 
nsicL, których zastępy 'wzrastają., sipodaieiwają. 
że. że :po .zaikoiiczeniiu wojny przyjdizie Im kt- 
Łwitoj rozegrać estaitnią wie'1'ką ipartyę z leiwoiu- 
cyą i —  wygrać ją. Wojna stoki się dla Bosyi 
niemożliwością aaTÓiwnio •teichiwicano-giOBipodar- 
ezą, jak psyclnologiicziną. Do dalszego prowald/^e- 
nia wojny niema ani clioei ani śroidków. Oo du 
itogo wszystfkiago panuje powszeteiura zgoda.

Rozaiiue ujawniają się dopieiro w dziedzinie 
kwas. j i, j a k  —  wojnę skończyć. Fod tym 
względem Itoisya ciiziieli się ma dwa wielkie obo­
zy. Jedetn, reprezentowany przez iząd 'tynneza- 
sowy i część iwimttk.owamyi&li -soicyałtefców pra­
gnie zakończenia wojny pirzez dopiroiwadizmle 
do plamki ogólnego polkoju bez wyjściiia Rosj i 
z fooadkyi. Dziadająice tti argumenty są proste: 
(przedewszyisitkiem lwnior. kdóry nie poziwtula n i 
ziŁinumnie wiary stiirzymieTzeikizej, dailej oibawra 
zemiSby ze sfaony za wiedziionyioli i zojraarzony eh 
sojuszników, sst.ratc.li .ptiZetl poizcstanlean sarn na 
«am z Nienicaniiii, kltórebj wtedy zaioiążyły nad 
Rtosyą, niieiitEn.oiść idlot tego, aby Memicy nie ze- 
ohciały w taikiim raizie .diopomódz -eiarioiwii i r.eak- 
cy? do zwycięstwa, wreszicie —  ooi nujwiażniej- 
eze, s/traicli przed temi, że w raiziie wyjściia Ro- 
syii z  ksjialicyi, pu,godzi się ona z Niemicaimi .ko­
sztem —  R>osyi...

Wszystkie te argument}" są niieiwątipliiwue. po­
ważne. Jeżeli jedmiak chodzi, o, osiągnięcie po­
koju julk inaj.i yohlejszegoi, (b  pnzeiciwstaiwhają 
eię im aTgunnauty joszazc —  ponrażniiejisze. 
Przedewszystkiem dykt/.raorka koalieyd, Anglia, 
nie chce za.wliera.e*'poikojn, dupćki. nie osiągnie 
Siwycli wszystkich oelów. Z tego. powodu nie 
obce ona słyszeć o jakiejś wspólnej akeyi, ma­
jącej juz teraz pokój przygotować. Tu rosyj­
scy  rewchu-j-uii frzeidstaiwieiete wdernesci dla 
koaTie|yi popadają <w izaisaldinilozą ląpr/Oclzmość. 
Anglia oóweni udzieliła swrej pxężnej pomocy 
dii,a ireiwohicyi me 'w tym oelu, aby
ulaitiw.ić Rosyi zaiw-arcie ipofcojiu, ale dlatego, że 
obawiała się, to car pokój baki zawrze. Jeżeli 
więc teraz rewoluicya rosyjska e-bco iw gnuncie 
rzeczy uozynić to sanno, oo zamierzał car, to 
cała rewolucya rosyjska utraciła dla, Amigi® 
wszelki sens, natoimast zaś eaicizynia ona -mieć 
interes w tern, aby rewoluc}^ taka została stfii- 
.iniiona i aby miejsico jej .zajęli ci, którizy zde- 
w;ydiują się slnfiliać jdalej komendy angielskiej 
£ wipjnę piriowaldizić tak długo, jak długo po­
trzebuje tego Anglia. Jeżeliby zaś taikiemi po- 
stuszncini nairizędzianii miat} się okazać żywio­
ły  reakcyjne , cara samego nie wyjmiując, to 
Am,gna gpibciwa jest talk sarnio przyczynić się l o  
Łch rest}dincyi, puk pomagała niedammo rewo- 
luoyi do icłi obalenia. Anglia bowiem nie po­
trzebuje ani Roisyi despotycznej, ani republikań- 
ekifej, a le — posłusznej i v ojującej. Kto zapewni 
•jej poBlusz-eustwo Ićusyi i  dialsz}' udział iw w oj­
nie baz zos-trzeżoń, tego Anglia gotowa jest po­
pierać.

To też dzisiaj mówi się jmż głośnio w Pe­
tersburgu o tein, że ambasador angielski Bu­
chanan nawiązał żywe stosunk’ .z —  reakeyą 
rosyjiską. Orgia,n Kieroński ego »Dień« doniósł 
niediawnio, że niimiister wojny odibyl z Buicha- 
nanern kilkugodizinną tajną konfereoeyę. W e­
dług powisEeohiiłĄj 0'iJ/iuii', oeLean tej kionierepcyi

było przekontrnie Ruc.hamana, że niiie rpoiwiittnen 
potpierać ■I5akc}r? j  .pomagać carowi do powrotu 
na triom... »Di.eń«, notując tę wiaKkwmość, pisze 
eam, żc jest publiezmą ,tajemnicą, iiż Bnołiiaman 
naa„1ązał iz reakcyonieiti&ani -nosyj!siK.inii żywe 
rtoisunłdi, ze nadał im do dyspofzycyi wielkie 
pieniądze dla. iioh celów pod wairuTikijem, że Ro­
manow, który w danym iraizie wróci* na uom, 
.zoboiwiiąże isię do beizwzględnego Ł>osłuszeń- 
istwr.a -wmbeic Anglii.

Jeżeli rzecizy itiak stoją, to zabiegi rządu tyni- 
ozasowego około aawauiciia. ipabpiu, pnzy rówino- 
ezesnem dochowaniu wiieraiiośc-i 'dia boałicyj, tj. 
posłuszeństwa dia. Anglii, są z góry skazane na 
beziowmictność. Te diwia ede bowiem w}lkluezają 
się wzajemnie. 'Tak jak rzeczy .stoją, może rząd 
tyumdziasowy tylko albo izaiwrzeć pokój odrębny, 
albio prowadzić lub przynajniniiej udawać, że 
phowadU wojną dałej.

Aby wydobyć się z  tej bardzo trudnej sŷ tma- 
cy:, rząd .prowiizory^azny zdecydował się na, pe­
wnego rodzaju wymuszenie pod adresem kioałi- 
eyi. Mkunoiwicie dał do pc znania-, że ogłosc raj- 
■ne traikibaty. Jak itlwiierdizą wtajemnicz-eni w 
Szwajcaryi, groźba ta -wywarła pewien skuteli 
głównie iz tego powmidu, że w traktaiack tych 
ma być zawarta jasna1 Sbypuiaoya co dc przepro 
wadizenia przez Belgię wiojiśk fratiouskich i an- 
gielslcjch, icelem zaaitaikowatoia. Niemców z -flan­
ki. Ogłoszenie tego posuamowie-niia óbaMtojby 
odraizu raly kunsztowny gma.-ch rzekomych ce­
lów Wiojen.iy.cJi koal-icyd, lotóry wzniosła ona na 
kamieniu wręgieLnym falk/tu, że Niemcy pierw­
szo pogwałciły neutralność Belgii.

Z obawy przed tern zdemaskowaniem, koali- 
cya zgo,dziła isię na reiwiteyę wsizyistkieh tajnyich 
traktatów, z iw-yjątkiean jednego —  lonidyńskie- 
g’o z 4 .września i9 i4  r. oo dlo niezaiwierania od­
rębnego pokoju. Rewiizya jednak taka, gdyby 
nawet była przeprowadzona p 0 ‘wa'żiniie i z ucizici- 
wyrni -zamiaraim, me dałaby rządowi rosyjskie­
mu żadnych korzyści, -skoro sam on zgadza 
się na to, że traktat londyński ma być z ;pod re- 
iwiizyi wyjęty. Na cóż bowiem zda się rewido­
wanie samych iceilów wojny, jeżeli Anglia, w tym 
■traktacie właśnie izaich-oiwmje sobie nadał instru­
ment w  izmufezoniia swioich ąlianltek do .dalszej 
wojny?

Tak wiięc i ta próba zawiodła. Rząd tymiaza- 
sdtwy izn-a.jduje się nadał w  rej rozpaczliwie fał­
szywej isytuacyi, w _ której cały stan państwa, 
przyszłość uzyskanej wolności i wogółc -wszyst­
kie -iinł.eresy Rosyi wymagają natychmi-as-iowego 
-zakvucrzenia wojny, równocześnie zaś zoibowią- 
zan/ia wobec Angin- zmuszają ją do dalszego jej 
pir&wądlzenia.

Te-n węzeł gordyjski1 rozcina lewica 
socyałiśtycizna iz Leninem na- czele z właściwym 
sobie radykalizmem. Domaga się ona -zawarcia 
piokoj-u z mo-oairstwami -centra-lnenii natychmiast 
i belz względu na- koalieyę, miotywując to po 
ipienwsze potrzebą pansitwa ? społecizeństw^a, po- 
wftóre -zaś -brakieau celó,w dla dalszej wojny. 
Jeżeli bowiem saun -rząd tym-ezalsorwy przyjął 
fommiłę //beizan-eksyjną i bezkontryibneyjoą*:, je­
żeli uaulwając M.ilukuwa', ŵ yirzead się zdobycia 
Konsitan't}in-o(pob: i  twiogółe wiszysuki-cli zdobyc-zy 
t-erytOTy-alnyioh, jeżek -wreszcie sam izgo-dziił się 
na miiazaiwilsłość Do-lski, to w  jakim icelu ma być 
wojna ■pr.owaidHomia dalej? Jest mzrezą .japną, że 
wiojna- ta toczidąby się dałej już tylko- w  inte­
resie Anglii- i Pranej i. A dlo, -tegc Rosyi nie 
mioże -się zobowiązywać. Te argumenty Leni­
na isą ,taik .silne, że wła-śuiiwtie niiklt nie próbuje 
iiawet k h  ,obala,ć. Sipór -tłoczy s-u/j tylko o t a k- 
t y  ik ę przy zawieffaniu pokoju. Rząd „jimcza- 
-soviy chc-iałby go zaiwnzeć -w- m y ś l  rosyjskie­
go przyislowi-a iw taki s(posó-b, aby '»-i klapitał-u 
przysporzyć i niewinność zadtowaiA tj. i pokój 
,3aiv,mzeć i atiosunek sprzymierzeńczy z  mocar­
stwami z,aiohodniemi zachować. Natonuas-t Le­
nin, uznając n ’.amiOŹliv .ość tej 'SZtuld-, rezygnu­
je z  -zaichoiwaaiia nieiwiuności, byleby uzyskać 
kapitał pokoju...

Spraiwia warży się -dalej. Stosunki wewnętrzne 
w Ro-syi wikłają się -aoraz -bardziej. I ’dzisiaj

nio dają j-eszczo żadnych przesknek do {wniń- 
stkiowania o- kieu.unkn, w którym zpa-j-dzi-e się dla 
Rosyi wyjście z tej sytuacyi.

h O B 9  s s i i i n e !  a
(Telefonem1

Wiedeń, 24 -czerwicą-.
Wczoraj o  -goidz. 3 po południu prazydya 

sltronnictw pariamentamych nbrzyimały zapro­
szenie na Iconferemcyę seniutów na godz. 5 wue- 
caarem, NiespadMewiape to ziaprciszenie iwywio- 
łało ogoiine -zdzij,.ienie. O oznaczonej -godzinie 
zjawili się przedstawiciele iw salonie prezydent a 
Izby, g'dziie -do ..aedzi-eł; się, że prezydent Lross 
zwoła! konW encyę po pOrOztunJeniu się z do­
tychczasowym k/erowD:kiem nrni^sterstwa rol­
nictwa, drem Ernestem Seidlerem, któremu ce­
sarz powiei zyl misyę utw orzeń a gabinetu.

Di- Sendle-r, -chicąc -osubi-ścue -uwTiaido.miić -o tern 
przerweainicząoyich eibannaicłrw, prosił o  zwoła­
nie konferencyi. Już sam ton nióz^ylkły -sposób 
n-a-wiązania -stosunków z Izbą w ywtołał korzyst­
ne 'wrażenie. Dr -Suiidler już jLko szef -sekcyi, a 
później jako -kierowinil; móidisitersuwa. nolniic-twa, 
uprzejmy w -obejściu, opjaktywny w  urzęaowa- 
niu, -zaioibył isiobie w  Izbie, u wslzystkrłcłi islbran- 
niobw .pówine isymipątyo. To też nigdzie nie; b jło  
słychać głosów nieza;dowiołenik, tylko ten lub 
ów poseł zapytał: »Dlaczego ten a nie inny<.

Niebawem po  pnzybyctiiu iprzewodniezącycłi 
stronniiebw zjawił się w salonie dr urossa nowy 
mąż zaufania korony, dr Seidier, i ofieyamie za­
wiadomił seniorów o misyi, powierzonej mu 
przez cesarza izaznaioza-jąc, że świadom- jSsit -o- 
bowki-zków, jakicn -siię podjął, .podkreślając, ze 
w program swój wstawił tylko konieczności 
państwowe: budżet, p-zecitużertie m< ndatów,
wybór do deiegacyj i podatek od zysków, po- 
ezern prosu przens/tawuiciel-i (puriamentu. -o ży,Cizli- 
we popanede.

Dr. Seiaor wymienił następu lo fprajwidppdobną 
lis-tę gabinetu, a mianawicie: oprawy wewnętrz­
ne hir. 1 -o g g  e m h u x g, obrona kraj. marsza­
łek poi. por. C ,z a p p , wyżywienie H o p f  e r.

Kierownicy ministerstw: balnidiiu M a ta  ja ,
sprawiedliwości S -c li a u e r, -ośwda-ty C w i- 
k l iń - s k i ,  Tiolbo-ty publiieane H,o m a n n , -skar­
bu W  i m ni e r, kolei Ł a n h a n s. Dkaiz .̂ło 
się jednak przy tern, że nia pomyślano o mini­
sterstwie ula Gaiicyi. Pr&zydyum Koła polskie­
go zwróciło na to uwagę nowego szefa gabl- 
neteu, zaznaczając, że kierownictwo minister­
stwa dla Gaiicyi mógłby objąć kierownik mi­
nisterstwa oświaty LwMdińslJ lub radca dwo­
ru w ministerstwie dla Ualicyi dr Juliusz Twar­
dowski.

Dr Seidier przyrzekł, że sprawę tę jeszcze 
wieczorem (wczoraj) przedstawi cesarzowi.

We wtio-iek pnzeasitaim się fdłr Stldłe” wraz 7 
ca łym ,gabinetem labie.

Iilonfarenieya seniorów uchwaliła, że na po­
siedź ami u wtorkowem —  jednak mdie pitŁod go­
dziną 6 -wieczorom —  (ize wizgiędu ima ewun- 
fu-aiLne późniejsze (przybycie posłów) -odbędzie 
się głos-Ciwianie m'd prcwiiteioryum buldżetlowem; 
sipratwia przedłużenia maldaitów -po&eilstk-iicL 'wej- 
dkiie na poaząld-ek -dzienny laby we środę.

* * *
Dr S e i d i e r  liczj lat 55. Do służby państwo­

wej wstąpił w roku 1888. Oa roku 1895—1900 był 
sekretarzem Izby handlowej w Leoben. Następnie 
powołany został jako szef sekcyi do ministerstwa

rolmctwa, gdzie prowadził dział handlowo-polity­
czny. Dr Seidier jost też profesorem Aaademii rol­
niczej. Szlachectwo otrzymał w roku 1916. Cesarz 
zna dobrze dra Seidlera, gayż obecny szef gaoine- 
tu wykładał przed laty ówczesnemu następcy tro­
nu rozmaite kwestye z dziedziny alministracyi 
państwowej

* * •
Der Seidier pewnym jest poparcia Niemców, 

ohmześć. isipołedanycb i Unio Łatana. W obec to­
go, że Gzesii, południowa S-rowiunie i Ukramcy 
nie -myślą głasuwać -za -budżeiteni, zawisi los no- 
wego gabinetu znen/u od Polaków. Kuło ponskie 
nie poiwiaięlo -doitąd w  tym względzie ucho ały, 
Dziś już jednak podmieść można- następujące n>o- 
m-euty: Koło pofekia tnie miało naiufamia ido oso­
by hr. Olama z  powodu łoisów, wyodrębnionia 
Gaiicyi, i -ze -wizgiędu na lakiad jego gabinetu. 
Zaśadmazy pasitułat Koła polskiego, aby w no­
wym -gabinecie tm-e izasiiaidał iżajden- -czł-onek ga­
binetu -Stnergicna, iLo-stał -obt/oraie -umzigłędnio- 
ny. Znikł w szczególności z widowni autor wo 
jennych rozporządzeń kolejowych di Forster, 
oraz odpowiedzialny za sposób wykonywania 
rekwizycyj minister oDrouy kraj. baj“. Georgi. 
W  nowym gabinecie otrzymali natomiast resort 
Polacy.

*  ̂ **
Dobrze l-mfonm-owaine koła polityczne utrzy­

mują że żywot obecnego gabinetu jest z  góry 
ściśle zakreślony. W  jes-eni ma on ustąpić miej­
sca wielkiemu gabinetu koncentracyjnemu, w
skiąd którego«. wódle płana* hr. Olamt -wej­
dą —  proca niunkurów resortowych —  także 
ministrowie ro-daicy, stanowiący rod-aaj komisyi 
ni'Smiat,ery.a,kiej -wisizjistkich narodów. Komisya 
ta p o  w. olaną będzie dio -wypraieowąiLa głównych 
zarysów nowej fcouśtybucyi, a elaborat swój 
przedłoży koanmsya jako projekt r-ząciiowy par­
lamentarnej komisyi konstytucyjnej.

SprawiO-zdanTcy sG-Uhr BLa-tt« ośwk.d-czyć 
miał pawian wybitny poiAyk Myśl powoła­
nia (zastępców poszczegóinycL 'narodów da ga­
binetu zostanie podjętą już ch^pby z itego po­
wodu, że unia to d-oniosłe raniactoenie ze wiaglęau 
na połiujkę Kagrauiazmą i przyszłe rokowania 
pok-oj-owm. Do rokowań pokojowych musimy 
-orzystąpić -z prż-e-świadc-zenienij-że uporządkowa­
liśmy -zupełnie sprawę aia-rio-doiwościową. I tak 
np. musimy załatwić kwastyę połud-niowo-sło- 
wiaiiiską, by nas na konferaneyi sprawą ,tą n.e 
z-askoazono.

Uehwaly konv;eiitu seniorów.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 24 czerwca.
0  goidlz. 5 po południu w obecności nowego 

prezj deuta ministrów dra Seidlera zebrał? się 
konferenicya prezesów -klubowych. 0  przebięgu 
tej konferencyi donoszą:

Prezydent G r .o s s  przedśbaiwił nowemu pre­
zydentowa. ministrów (przywódców stoonnicbw, 
pocizeun piomica -wygi-o-sił krótką, przemowę. Za­
znacz} i, że nowy rząd ma wyłącznie char aut er 
przejściowy, a w jegc miejsce przyjdzie potem 
rząd definitywny. Premie"' ipr-os. o  poparcie 
skonmiotiw w jego ^rudnej -pracy. Przywódcy 
siironnietw przychyjinie .przjTjęh do wiadomości 
oawfiiadozenie prezydenta min-istrów. ,

Ułoźoinio, aby we wtorek przep-owadzić dnr 
gie ł trzecie czytanie prowizor} um budżetowe­
go. Głosowanie iw la-rugiem czytaniu ma od-być

się o  godz. 5 po ipołu-dniu. Wpraw dz.e do g : jej 
jasł jeszcze Eapisanj^cii 13 mowiców iz.a a 2j 
piwociw, ale scr,omnjicit(wa mają się ic,granjcz>) 
do -z.ożenią ikroiM-egc ośwńadteenia. W śroćł 
ma być załatwione przedłożenie o niandataclj 
Przez lato nie ma być parlament odroczona 
Podczas przerw} w  obradach mają pracowąl 
komisyo.

OSSiâ Cifiili? Bólu [ Diiictc.
(Telefonem ).

Wiedeń, 24 .czerwcu.
(KOutunikat pi-ezydyuni Koła porskiego).
W obec r-ozszerzanycł. pubhoznie wiadom-ośoi 

jakoby Koło polskie uczestniczyło w powsajj 
nir. słowiańskiego bloku parLamentamogo 
stwierdza prezydyum Koła polskiego, że Koli 
trwa przy zasadniczej swej uchwale puzotla 
wauia w styczności z wszysikieml grupami Izb} 
i zastrzega sobie jak docąd tak i nadał zupełni 
wolność działania.

Dorady ; wiązku azeskisga.
(Telefonem).

Wiedeń, 24 czerwca.
Związek czesk' aipoważmi ma -wtazoiajAzeH 

zebraniu prezesa S t a n e k  a, -by (zwrócił się dl 
ministra obrony kratowej -z prośuą o udzieleni^ 
Zwijązkowi treści jego -n.owy, -wygłoszonej n 
kom-ilsyi nietykalności poselskiej wra-z a, mato 
ryałem dow.odowym. W szczególności -w wrażo 
no zdziwienie, że bar. Gt-orgi już po swej d y  
miisyi wystąpił z szeregiem ciężkich izairzurów 
podyktowanych względami partyjmo-poliiyc^ 
nymi.

Następnie odbyła się dyskusya, poLtyczna* 
po której uchwalono, aby wszyscy inosłowie ctctS 
scy od dziś bez, przerwy bawili -w Wiedniu.

I KorJeFentyl o  spraczle u iiin st  
d r ć s  B M W ! .

Wieueń, 24 czerwca.
Rod czas ‘obrad w sprawie dróg wodnjreh < 

tlanęła- się deputaicya- oświęcimska z deputacy; 
miasta Gda liska i nawiązała z nią serdeczny 
stosunki Deputacya Gdańska zapowi idiziała, tĄ 
w najbliżi&zej przyszłości odbędzie się w Gdańł 
sku konferemeya w sprawie budowy drogi 
dnej r Oświęcimia via Maiapane— Prosną dt 
Gdańska. Reprczein-tamt Gdańska, radca mian 
ski dr E v e r t, zaprosił następnie z wyszukani 
uprzejmością dejputecyę o-święciiuską -do udizia 
Iu w konferency' gdańskiej.

W, li-llil1.—Lii II

MARYAN DUBIECKI.

(Dokończenie.)

O świcie dnia IG czerwca-, w poniedziałek, 
Prusa-cy ustawili się szeregami wizdłuż ulic: 
Grodzkiej, Kapitulnej, Podzamcza. *0 siudme; 
zrama rozpoczęła się ewnkuacya fortyfiłcacyi 
zanik u wn-welskiego.

Rozwarto bramę zamkowa, i z głębi dziedziń­
ców występować zaczęła załoga.

Prusacy i ludl krakowski utkwili wzrok w ową 
ćlrogę (kromą, która ze s-zczytu wzgórza wawel­
skiego prowadzi do miasta.

Patrzącym -przedstawił się widok niezwykły, 
a  w każdym razie nieoczekiwany,. Szedł dobosz, 
za nim porucznik m ilicji, Mandc-rle, w pewnem 
oddaleniu kroczyło dziesięciu żołnierzy milicyi 
miejskiej —  pięciu z “uch uzbrojonych w stare 
flinty a pięciu w kije —  dałej para wychudzo­
nych koni i-iągnęla małą armatkę: orszak ten 
■woale nieświefny zamykało dziesięciu żołnierzy, 
z których czterech miało piki, a sześciu kosy. — 
Przewodniczył im porucznik wojska regularne­
go, Antoni Śtcrych. Ten os-ta-tni miał na sobie 
»s-za-rą w ołoszkę«, u boku opalasz na czarnym, 
lakierowanym ba-ndelocie, z popiersiem Naczel­
nika i szarfą jedwabną, niebieską, ze srebrne-mi 
frendzlantL. na lewem ramieniu srebrną szli­
fę....* l). (Jniioim porucznika wojska regularne-
P-------------

‘ ) „Pamifeuiki Kantora'1; vy<L L. Lum-eńskioim'/.

go odbijał dość korzystnie od wytartego-, zanie­
dbanego odaien-ia zarówno milicyi mieiski-ej, jak 
i -reg ularnego żołnierza.

Garstka ta zbrojn-a z armatką, zeszła powoli 
ze stoków Wawelu, wsunęła się w ulicę Kanoni­
czną, vcśród. dwóch szeregów Prusaków i wr ci­
chości postępowała Grodzką, a tłumy ludu, ze­
brane pod zamkiem, wciąż jesz-cze wyglądały 
owych zbrojnych szyków, które bujna wyobra­
źnia zbiedzony-ch mas osadziła -na zamku. Cze­
kano długo, czekano na-próżnio. wpatrywano się 
w wązką, ciemną szyję murów obronnych, pro­
wadzących na zamek, i oprócz Prusaków, wcho­
dzących w bramę zamku, opróżni,omego przed 
chwilą z załogi, nic dójrzeć nie nuogli.

Na rynku oczełJjy ono , 1 umnie na -obrońców 
zamku, którzy tam mieli broń złożyć. W ojsko 
pruskie zajmowało znaczną część rynku, na cze­
le słak dowódcy, Sko-ra weszła -załoga zamko­
wa-z Manderlem m. azeie, zake nemdi rowali Pn:- 
s-acy: ^Sprezentuj bnoń...« Rozłeg. się szczek o- 
ręża. Zwycięzcy sał-utowali garstko śmjiałkóiw, 
nic chcących odejść bez wystrzału z po-wierzit>- 
nego im po derrunku. Rozległa się ponoiwna ko­
menda, lecz już w SiZCiegach poddających się: 
»Złoż broń...« - Odstąp... o- Załoga bi<m złozyła u 
stóp, a jej dowódcy swe pałasze składała w  ręce 
gem.-rah Elsnera, który Manldterlego groźnie 
zapytał:

— Co to? to cała załoga, a pan jej komen­
dantem?...

—  Na nieszczęście,, tak...
 Oo -aa śm-Mośćl ao aa  ‘danikisaoterya!...
—  Na mniałoś.cj, nam. me zbywa, kiedy po­

stanowiliśmy bronić zamku przeciw -mk przema- 
gającej sile...

—  Nie o obronie mówię —  odparł Elsner —  
lecz o  kapiitulacyi... Bezkarnie nie można z na­
mi żartować...

— Wódz -pruski posępny i gniewny uda? się 
wnet na ratusz, gdzie wydano rozkazy rozlewa 
-lorowania wojska w mieście i wwmoomenia za­
łogi. którą Prusacy osadzili na zamku.

Krakowianie ze ró umieniem witali improwi­
zowanych obrońców staiego zamczyska kroiew- 
siciego. Manderle stał się bohajterem dnia. Wśród 
smutnych diJ istnienia gr-odu, które odtąd pły­
nąć -zaczęły u -stóp monarszej rezydencyi- na W a­
welu, opowiadano szeróce owo stawienie się 
śmiałe warty zaimkowe., i wprędce ten dlrobny 
fant stall się legendą, długi tukjąeą Nię i.śród 
gruzów zubożałej stot iy. Obecr i i legenda za- 
m-arta. Rizcczywistość, k-iórą tiu odtworzyć stara­
my się m  p-odbtawie zabytków pamiętnikowych, 
mówi nam, iż Manderle, jak wdzieliśmy, w 
przededniu kapiimlacyi miasta razem -ze smażą 
milli-cyi miejskiej zaciągnął na waadę na zamku. 
Zastał tam stały drobny posita-unek wojskowy' z 
oficerem Antonim Sterychem. Na^jutra około 
południa, straż milicyi miała być zluzowana 
przez iin-ną. Zmiana straży wisizakże nie nastąpi­
ła; była to chwila kapitułami i miasta, chwila o- 
gólnego p-oiiłochu, zupełnej -dezo-rg.mi zacyi; nikt- 
nie myślał o z-mianie warty na zamku. Zegary 
na ivjeżach miasta wydzwaniały 11-tą, 12-tą, 
1-szą godzinę: zmiany wai c.j oczekiwano z nie­
cierpliwością, ale nie nadchodziła. Na zamku 
już od .dnia poprzciniego krążyły, wieści o  zdra­

dzie, o  tajemnych rokowaniach komendanta 
miasta, Wieniawskiego z nieprzyjacielem: na
podstawie faktów prawdziwych tworzono mnó­
stwo mylnych pogłosek.

Warami ówczesny, oprucz za-micu królewskie­
go, kitedry i dwóch innych kościołów' — z któ­
rych św. Jerzego był pięknym zabytkiem goty­
ckim, o sklepieniu ws-partem na jednej kolum­
nie —  posiadał kilkanaście większych, bądź 
mniie-.is-zyclT domów' i kamienic, tworząc rodzaj 
oddzieli, ?gq miasteczka, mogącego być siedzibą 
kilku tysięcy mieszkańców. Miasteczko Wawel 
sicie było wprawdzie dość wyludnione, ale nie 
tak zupełnie, aby nie było komu wytwarzać ró­
żnych wi-eści nadzwyczajnych, a zawsze na tle 
zdrady osnutych. Te wieści pomnażały iuepokój 
straży zarnk Dwej, z miasta nie dochodziły w'cale 
echa tego, oo tam się działo; wmzystko zaś wi- 
dziane ze szczytu muru zamkowego, ze strzel­
nic, pomna:'ało niepokój. Zobaczone tłumy z 
miasta, cisnące się na Sfcradom pracz. Biamę 
.Grodzką śpieszące na Kazim.crz i dalej za Wi­
sie.

Wybiła wreszcie godzina druga, i tłum wiel­
ką fauą runął w kierunku Kazimierza. Nie było 
wątpliwości, że Prusaków wpuszczone dc- mia- 
sta. Wobec tej smutnej pewności zaświtała Jlam- 
derlemu myśl zamknięcia, się w zamku i bronie­
nia -się. Młoidlzieniec ten nie mógł pogodzić się 
z myślą, że nietylke gród stary, lecz i odwieczna 
siedkiba królów bez oporu, bez próby bodaj o- 
brony, bez wystrzału, przejdą do -rąk wroga. — 
Nie miano ani minuty czasu do sraacema Ko­
walski. kiuoaiib.* pałacu królew w ego.

Ofsnzywa rosyjska.
(Tel. c. k. Biurr koresp.)

Amsterdam, 24 czerwicą. 
Sztokholmski- korespondent >Allgemen Ban 

detsblajd* -diowr'.aduje się z-dobrze .pcinfo^mową 
nogo źródła rosyjskiego, że prowizoryczny rząl 
i zastępcy komitetu kady robotników i żołnie 
rzy dnia 21 bm postanowili podjęcie na nem 
ofenzywy na całym rosyjskim froncie.

Stiajki kolejowe^ Rosyi.
Berlin, 24 czerwca. ■, 

»Berłiner Tageblatt* donos' ze SztokholniiJ 
W Petersburgu wybuchną* wśród kołejar.zj 

powszechny strajk, który grozi przermcerdea 
się -n.i ptowiocyę. Położenie jest bardzo poważ, 
ne. Niedawno minister kolei, który nie joa 
skłonny do pesymizmu, oświadczy! wobe 
współpra-cownika /Birżewych Wied-ouiostic:

_ Rewolucja -znajdajc się w  sta-dyum najgro? 
niejrzem W  na-jhlr/.szych dwóch , yrcHiuiai') 
musi rozstrzygnąć się nie tylko sprawa wlą 
dzy, lecz także sprawa przyszłości Rosji.

któremu Manderle zwierzył się ze swych zarri^ 
rów, kazał wydo-być jakąś starą, armatkę będą 
eą w i.kryciu, i zaciągnąć ją na mury od stron j 
kościoła Bernardynów. Miał przjkem starj' Kot 
walsfci, wielki miłośnik tych prastarych -siedz;{ 
niionairszjrah, wyrazić się, gdj' ktoś wtrącił uwt  ̂
gę, że Prusacy wpadną na zamek i wszysj 
kich wyniorifują:

—  Nie lękajcie się, zamkniemy się w tyci 
mura-ch, udamy liczną zatogę, a  może uda sis. 
wj wueś-ć ich w pole. i przy kapitulacja wytarg"| 
jemy życie i wtoLność.. <

Za-todwue armatkę ustawiono u wyło-tu strzel 
niej', zobacfflono ze szczytu muiow c  wałującą ja 
zdę nieprzyjacielską oracz Bramę (irodzką xa 
Stradom. Kowalski dał znak wystrzału. Star  ̂
Urban, zwrotniczy zamkowy*, przyłoży! 10 0  
d-o działa... huknął strzał, kuła przeieciała pą 
nad gfcwajr" pruskiej kawałeryi. Po pierw^yj 
strzale dano ognia raz, drugi i trzeci. Na ćałsż 
strzały pono kul zabrakło. Osta-taiie to -kule, ktf 
t o  V.78-wTel rzucił dla swej obrony.

Rzeczywistość w-' dziejach usiłowań obiW  
zamleu zaraz w pierwszej c-hwiii była spaczonł 
W dziesięć dni po kapitulacja Krakowa, kom 
sairze -porządkowi, pusząc w Warszawie rapa 
do Rady Najwyższej Narodowej, podają tai 
mykną wiadomość: * Strzelano p/ókorj' goazui 
-z Wawelu...c (Patrz Gazeta Wolna WarszaT 
k u  Nr 19, r. 1794) ’

Manderle we trzy idtni -po kapPulacyi uśfaś 
opuścił, zapewne z rozkazu Prusaków. Out 
o nim w  Krakowie nie słyszano. Zapewne c 
natoźć <cc Uleżana lrdoi i i i i  i,w , *

u * w
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Pożegnanie hh Clsra Martinica 
przez prasę wiedeńska.

Dzdeaniki -Tvaode:ó£kie m swoich. soł>o-tnus-li 
wydahiaick żegoaęą byłego .prezydenta gabine­
tu aus-fcryui-ikiego, Br. Clan, Majnbkutea. Żegnają 
już ipoitafe, drugi m (przecć.ąg-u mierniejlu dni. Po­
żegnania te 'imają jedną 'wielce zajmującą i -zna­
mienną ceolię: mówią mietwiełe o -oyłym jpreay- 
ddno4e gabinetu, .natamkuait pełne są inwektyw 
przeciwko Bałafiaoan.

Prym wiedz-ic »Neue Frei-e Presie«, Ostóra we 
wezoTajszym Surt-yikułe wstępnym ipofwiauła, że 
na politycznym omentaSrsu tw Czechach przyby­
ła obecnie mbgiiła hr. Cttam Matłjnica, (poczem 
zaznacza, że rządy obejmie gabinet rmzędinimy, 
dodaj c u-wagę: -armia i biitrokraieya nigdy nie 
isffiOŚfcR. A  potem -zaraz rzuca się inj. prawicę 
Izby podiów, p rzedewsszysf kiem zaś na Pclakó-w.

»Przyłączenie się Polaków do żelaznego 
p,  jnścioida siiowiańakiego —  pfcize »-Neue Preie 
Pre, se«  —  ta "laeyonaiistyezna przesada po­
etów -owego narodu, który przeżył bitwę .nad 
Fanajceni j  na którego .ziemi przelawały fcrew 
.neo-jńkai wszystkich państw centralnych, izada 
P  kłam dziejom wojny*.

Godzi się zapyteć, -po czyjej stronie jest 
przesado »eyd»a 'lM j ozna? —  po atetoarie na­
szej, czy po ,sti»:ne »Xeue Freie PreSse«? Gdy 
pr.zez ealą Galicyę.. .począwszy od- Brodów aż po 
Dunajce, przeleciał tem i naipowirót huragan 
wcijny. niszcząc wszystko, to- ożyje rozgrywały 
?:ę losy? Zjedn-oczons -armie państw central 
c-yi-h walczyły o Austryę, zaś Galicya była o- 
wem »gla<cfe«, ha ktoreni rozgromiono armie 

_  nieprzyjacielskie, mnim one aoiały dójsć tam, 
gdzie dotąd nie słyszano żadmegio eeba wojny.

Ale »Neue Preie Press e* nie chce lo flwni wie­
dz ć i pisze dalej: »\Y chwili, .gdy nadchodzi 
wiadomość, że pod Tarnopolem działalność bo- 

■ jcwai jest żywa. posłowie polscy -wspólnie z 
czeskimi i potuidnio-u c-stowiańskimi stanęli da 
wałki, zapominając, czyja krew płynie na gra­
nicach ich kraju i kto jest- oswcbodzicielem 
ich narodu«.

Pod Tarnopolem ipiynic krew wszystkich lu­
dów, -należących do monarchia, awstiło-wegrŁeai- 
ukiej, w obronie tejże mon-adeh®. Obrona. Lm-o* 
wa i Krakowa jest obroną -Wiednia i Budape­
sztu. Zapomina o tem t>ATeue Preie Pressc«.

Diaelzego w dalszym ciągu »Neuc- Freie Pres- 
se« powiada, że sojusz Polaków z Gzach, mi 
odczuwał" Niemcy zalwsae jaki ucisk, nie bę­
dziemy tutaj roztrząsać, pominiemy również 
dalsze wywody tego wanna, —  Najflcłmiast 
przytoczy my osróitnre stówa owego aaytoulu 
wstępnego, a mianowicie: »Dla ludu dotąjd nie­
wiele za-iObiono. W tym celu jzoQt*ł patlament 
pwolany Lud chco się dowiedzieć, czy poiozy- 
tfliono starania o 'cMeb, tłuiszioze i węgle, ozy 
rjorżaia obniżyć ceny*. Trafiła w sedno »Neue 
Fret Rrosise*. Ale wobec tego- godzi: się zapytać, 
dlaczego wysunięto takie postulaty jak: nie-
hdeeki język państwowy, podział Ozech na o- 
kręgi i wiele innych rzeczy?
! »Zeiit« w sobotnim artykule wstępnym pod­
nosi, że w  oistahmom półroczu mówiono- w Au- 
Jtry.i wiole o »Qbtroi«, co — jak powiada 
»Zoiit« —  znaczy po nieiułecku zamach stanu. 
Omówiwszy rozmaite zamachy stanu od cza- 
>ów Napodecan III ąi po- ostatnie łate w  Kosy i. 
szyni to  pismo uwagę, że chyba dzieje -zaumi- 
thów suilnu zostały .zamknięte i że -^opanuje 
pospolita izasaida: >Ehxlioli wahrt am langstchs.

t> Pęjchspost* zaznacza jedynie, że hr. Clum 
Ifc-rtinio pożegm-ał ;się a parlamentom za pomio­
tą listu dio prezydenta Izby posłów, rozwijając 
w nim *w sposób prosty i ujmujący* jeszcze raz 
Sałeifco sięgające plany rządu. »F.r«mden-Blaitt* ksiadk 
powiada, że ustąpił »Anstaya(k najazyśoiejazej 
wody i szlachcic .pierwszej iklafty«.

Z  W a r s z a u r y .
.'Koitiponuencya ..Nowej Beformy”).

(Groźby lewicy w komisyi organizacyjno-rząuo- 
A'ej. — Lewica wobec Rady Stanu. — Kandydatury 
&a premiera gabinetu polskiego. — Komitet wyko­

nawczy Centrum Narodowego).
—  21 czerwca. 

Odbyte dnia 19 b. m. pierwsze posiedzenie ko- 
misyi organizacyjno-rządowej, złożonej z  14 
członków i 10 prze Istawiciell- społeczeństwa, 
stało się widownią starcia między większością 
członków fcomiEyi, a przedstawicielami lewicy. 
Reprezentascyą sitronmicitw lewioy, nie zważając 
na to, że komisya organizacyjno-rząjdlawa utu o-

afe tam na powierzchnię wydarzeń nie wypływa,. 
Po wielu 1'aKch depiero, gdy pod Krakowem 
sypią kopiec dla uczczenia pamięci »NaezeIna- 
ka«, no. liście składek sujotkauo nazwilsko Ma-n̂  
der.legw. JYzysyła dukata i tym darem zazna­
cza s*wą łączność z epoką, która opromieniała 
jego młodość.

Dalsze losy nk-spodziewanej obrony zamku 
są już nam znane. Kiedy składano broń na Ryn­
ku. Kowalski, który stał w tłumie i ptdrzał na 
gniew i rozczarowanie Pntsakówą miał rzec:

—  Myszy, wlazłszy w czaszkę trupią, ruszały 
nią, a oni myśleli, że się cały lcośclotrup rusza...

...Kowalski *o&tafni klucznik* zamkowy —  
nie wuelo przeżył zajęcie zamku przez Prusaków. 
Gdy oni zrabowawszy skarbiec koronny i zki- 
piwwzy pair-c lcróleav?ki, mstępcwali swe miejsce 
na Wawelu Ausfryalcom (dnia 6 stycznia 179G 
1’aku), Kowalski z żałości skonał... Nie prze­
żył ostatnich scen wielkiej tragedyi dziejowej. 
Wkrótce i stary Lkban, zwrotniczy* zamkowy, 
za nim do mogiły podążył. Jedyną mateayalną 
pozostałością po usiłowaniiach owej imprownzo- 
w a.nej obrany Wawelu od Prusaków są tylko —  
aż do dziś —  ich kule.

»Ostatnie knle«, bircniące Wawelu nikogo nie 
u zkodziły. nie zadrasnęły szeregów pruskich, 
utkwiły w  murach kościoła i -klasztoru Trynita- 
rzyna Kaziniierau. Jedną z nich dotycbozas oglą- 
tilać możemy u wijścia do tego kościeką któiy 
o-beenie jest kościołem Bonifratrów'. Dzisiejszy 
Kraków, cddawna wyzuty z dawnych 'tradycyj, 
nazywa ją Paulą szwedzką,*, nie przypuszcza­
jąc, że to ostatni świadek ew j ch czasów smu- 
tnych, gdy obrona pTEybytku dawnej chwały i 
gimbowców przeszłości nie imała już żadnych 
ani m , aini środkówą a spoczęła jedynie w dłoni, 
dwóch starców i jednego młodzieńca, malucz­
kich i ubożuchnych w moc i sposoby, ale wiel­
kich ukocha,u i cm tych nTuró-w i wspomnień któ­
re troił niiml wciąż się unoszą...

rzoną została nie według klucza partyjnego, ale 
przez powołanie różnych wybitnych osobistości, 
zażądała powięuszenia swych mandatów w 
komisyi o  liczbę pięciu.

'Większość komisy! węyraziła zdziwienie z po­
wodu tego żądania. P. S t e c k i  z Lublina, pod­
ali 3feł, iż lOEumkił, że w skład komisju wchodzi 
jako człowiek prywatny, a nie jako przedsta­
wiciel stronnictwa i że także inni członkowie 
kimikyi po,winni w ten sposób pojmować swoje 
zajlanie i nie wysuwać żądań partyjnych.

Rouuisya okazała się wkońou skłonną do po­
większenia, liczby mandatów' lewicy o 2. Lewica 
nie zadowotlniła się jednak tem ustępstwem i 
przez ustai członka iLady Stanu p. Ś 1 i w i ń- 
s k i e g o  oświadczyda, ze z tego stanu rz  c- 
c z y  w y c i ą g n i e  k o n s e k w e n e y e  i 
ż e u s u n i e  s i ę  o d  -pra  o k  c m i s y  i.

W  kOnia-ch politycznych słychać, że ta groźba' 
lewicy odnosi się również i ćftoj u.-'unięcia się jej 
przedhfawicieli z R a d y  S t a n u .  Czy i o ile 
lewica, spełni swoją groźbę seccsyi — niewiado­
mo. Faktem jest. że na posiedzeniu komitetu 
wykonawczego Rady Stanu, odbytom 20 b. m-., 
członkowie lewicy byli obecni. Sąiłzą też, że le­
wica nie usunie się zupełnie i wskazigą jako 
przykład czlonlta Rady Stanu z ramieniu.: P. P, 
S. K u  n o w s  k i e g o ,  co do którego organy 
partyjne oświadczyły, że z  Rady Sta,nu wys-tą 
pił, -który też rzeczywiście wniósł pismo, ro-zy- 
gnacyjue na rece marszałka koronnego, ale któ­
ry mimo —  to wszystko — w pracach Rady 
Stanu bierze jeszcze cńjgie udział.

Taktyka, lewicy -zdaje się iść w tyią kierun- 
ii, aby —  mimo uprą,wlanej opozycyi i i.s.ta- 

wdezny c if gróźb seccrąi — pozostaavuć ciąglpj sv 
Bidzie Stanu i wywierać s,wój wpływ na po­
dejmowane prace.

W obecnej sycuacyi zwraca uwagę fakt, iż 
wworaj, na zebraniu pobityeznem strannic-tw 
prawicy, odbytem w Warszawie, obecni byli i 
przemawiali rówuie-ż reprezentanci lew loy. — 
Czyżby' lewica, ponownie dążyła do porozumie 
naa -z prawicą i Kołem międzypmotyjmom?

Prasa warszawska omawiając kandydatury 
na premiera pierwszego gabinetu polskiego, po> 
•daje niedość śdełe iafanracye. W obec tego 
sty/ierdźić należy, że -kandydatem najpoważniej­
szym na- prezesa polskeh ministrów jest były 
ambasador hr. Adasn T a r n o w s k i .  W  -pe- 
wneim kole pelityezsem -oświactezyd hr. Tarnow­
ski, iż na wypaldek pO^ omma go ma to stano- 
wkiko przez Radę Stanu, z d e c y d o w a n y  

e s t z w o l n i ć s i ę  z p o d d a ń s t w a  
a u s t  r y  a c k  i e g  o  i p x z y  j ą ć o  b y w  a- 

e - l s t w o  p o i s - k i  e. Stronnictwa prawicy 
środka politycznego w Królestwie, kandydatu­

rę hr. T a r n o  w  s k  i e g  o  popierają. Lewi­
ca polityczna, która na stanoiwisku premiera 
pierwszego polskiego rządu, chciałaby widzieć 
p i ł s u d s k i e g o ,  usiłuje zwalczać tą kan- 
dydaturę.

Kskżę Zdzisław L u b o m i r s k i ,  którego 
■prasa warszawska wymienia nieściśle, jako 
■kanldlydkta ma stanowisko premiera, pretenduje 
■ra azej do  godności m a r s z ał li a z r e o  r g a- 
n i z o w a n e j  R a d y  S t a n u .  ICsiążę Lubo­
mirski, jak elyichać, popiera ze swej strony kan­
dydaturę hr. Tarnowskiego na srancwwiisko pre- 
'zydenia ministrów.

W  związku ze zjazdem oigamizacyjnym C e n ­
t r u m  N a r o d o  w e g o, odbytem w ubiegłą 
meddelę, dououano wyboru wydziału wyko­
nawczego tego ugrupowania politycznego.

Do wydział® wykonawczego weszli: jako pre­
zes książę D r u c k  i-L u b e c-k i, jako wice­
prezesi, Adam hr. R o n i k i e r i burmistrz, Zyg­
munt C h m i e l e w s k i ,  jako członkowie:

.A leli rLi\.x . “ 1

■prałat & n a t o w s k i, rod. Ludwdk
K u l  c z y  c k i, Bolesla w L u to m s k i, prof. 
G a r l i c k i ,  dr Feliks M ł y n a r sk i, Karol 
P o p i e l .

Komitet wykonawczy Centrum wyłonił -z po­
śród siobi-e komisye -p o 1 it y c z n ą, - p r a s o ­
wą,  f i n a n s o w ą  i o  r g  a n i z  -a c y  j n ą. 
Postanowiło,no przystąpić do szybkiego orgami- 
-Z'0,\vani-a prowńncyi. Z.

I Hnl@8tsaf€lu 
S pilftechaili.

lEcicspindcncya „Nowej Reformy”).
Warssc&zct, 22 czerwca. 

Od początku przyszłego półrocza, tak zarząd 
żwi-erzchnic-zj' nad uuiweirsyteteni, jak i  połi- 
teclmiką, przejdą wr zupełności w r ę c e  p o l ­
s k i e .  Dnia 19 b. m. uwiadomił o  tem zastępca 
ktiiraitora niemieckiego dła: spraw' uniwersytetu 
i politechniki p. Zyohl-ióski, reSitorów obu tych 
uczelni.

Decyzy-a ta podana została do wiadomości 
młodzieży, ktbra jednak n i e  - z m r o n i ł a  
s -w e g  o s i  a  n o  wr i <si k a i -od płacenia cze­
snego w dtószyra ciągu się «vistrzą-muje.

Ogólno akalćfemioka konferencyra młodzieży 
imiwersyfceftii i -pcJiiteeluniiilii wyck-ła w tej spra- 
w te następ-ujący komunukat:

»-Vvro'bec -ośwńadtzemia 'zas-tępcy fcuiratora p. 
Źyoluliłiigfciego, znkoimun-ikowranego I. M. P. Rek-, 
fcoircm. że siod początku przyszłego semestru za­
rząd wiśzo-clinicy uinrwensy-tetu i politechniki 
nąpewno przejdzie iw ręce polsikio, koaferemicya 
oigółno-akadcmicka -sitwiordza co  *ą&tepuje: 

;.'Oświadc.ze'n:ie tlo, wydane na skutek -stanowu- 
sfca aiSoidzieży, jest niewątpliwie sukcesom mo. 
railnym naisizc-j akcyi, jako pierwsze t e r m i n  o­
w e  oświadeizenie władz okupacyjnych w  spi-iu. 
wie szbiiol-Rictwa. Jednakże lrstna foa-ma tego- za- 
pewnicaiiaj ae względu na możliwość innego je­
go Ironiento-uTuiiia w piray&ziliości, nie może po 
siedmiu miesiącaicu ciągłych za.powioibźi,' zadw 
woMć młodzieży. Raz jeszcze stwierdzamy, żo je­
dynie o f  i c y a l - n e  ipi-śmiemie oświadczenie 
■wdadz ckuipncyąnych o oddaniu szkolnictwa 
wyższiego przed i października 1917 rc-ku w rę­
ce polskie może wpłynąć u-a. zmianę naszego 
postępowania «.

Obiegają pogłoski, że A\'obcc takiego stanowi- 
sk'a młodzieży liczyć się należy ewentualnie z 
z a m k n i ę c i e m  m i i  w c r s y  t e t u i p o.
I i t e c h ii i k i.

j ewską, ,  jako pieśniarkę Piękny, silny głos, do­
skonale opanowanie swoich środków wokalnych 
i inteligentną, artystyczną hiterpretacyę nrfleżyrio 
oceniano w śpiewanych przez n. Krajewską głó­
wnych partyaeh« operetkowych.

Znany dyrygent i kompozytor, p. M. II u d n i c- 
k i, objął akompmuament. Preiekeyę wygłosił p. dr 
Re i s s .  — Kierownictwo poranków uprasza o nie- 
spażnianie się.

Egzamin dojrzałości w żeńskiem gimnazyii* Le­
wickich w Krakowie odbył się pod. przewodnie^ 
tweni inspektora krajowego, radcy Stanisława 
R z e p i ń s k i e g o  w dniach 19, 20 i 21 b. *>. 
Świadectwo dojrzałości otrzymały: Bromilska Ire­
na, Bułiczówna Irena, Burdówna Kazimiera (z od­
znaczeniem), Dankiewiczówna Janina, Pankiewi- 
czów*ia Marya. Deiscnbefg Marya (z odznacze­
niem.), Grcnikówna Irena (z odznaczeniem), Gru- 
czyńska Janina, Iglicka Stanisława (z odznacze­
niem), Jasieńska, Marya (z odznaczeniom!, Kriege- 
równa Jadwiga (z odznaczeniem), Markowcska Ma­
rya, Morozewiczówna Zofia, Nyezńwna Olga, Pa 
culanka Marya.' Pelczarów.ia Żołlo, Sorafmówna 
Zofia, Slialecka Marya (z odzn.), Stachurska An­
na (z odznaczeniem), Suchecka Marya, Topolnicka 
Hc-lena, Węgrowska Zofia, Zadęcka Anna, Zającz­
kowska Jadwiga (z odznaczeniem), Zubrzycka. Ma­
rya, Żuławska Irena. — Nie reprobowano żadnej 
uczenicy.

Wieści z Charkowa. Stefan S z n e r ,  przebywa­
jący obecnie w Charkowie, ulica Kantorska 1. 26. 
zawiadaihia za. naszem pośrednictwem swoją żono 
E u g f  n i e  o swojem miejscu pobytu-

Z  J łn e a ia .

t ^ o d z l e M  u i l O B t e  z B p t K t a
(Korespondencya „Nowej Reformy”).

W a r s z a w a ,  22 czerwca.
W pismach warszawskich pojawiła się dzi­

siaj je'Miobrzmiąca notatka rozesłana przez biu­
ro a domoszącai za . .PoSc-ncr Tagblatt“ ,
jakoby hr. C z e r n i n  oświadczył Kołu Pol­
skiemu w Wiedn;u, iż austryaccy poddani ze- 
staną z Legionów wycofani.

Notatka ta, która wywołała zrozumiałe za­
niepokojenie, brzmi następująco:

»Nr. 131 ^Dziennika Narodowego* przynosi 
"w iadomość, że w Wiedniu w dniu 8 b.-m odbyła 
się narada pomiędzy lir. Czerninom ,-‘i przedstawi­
eniami K-da Polskiego, nvi której poruszono spra• 
wę oddania Legionów państwu nicniiećkieaiu o- 
raz sprawę podzialRdogionistów według icii przy- 
Tiależ.ności państwowej.

W związku z tym doniesieniem dowiadujemy 
się z innego źródła, iż hr. Czernin na konfereneyi 
tej wyraził się, że w sprawie powyi^ze-j miaro- 
d-Jna jest wyłącznie cesarsko-uiomieeka komen­
da armii. Hr. Czernin stoi niezmiennie na tym sta­
nowisku żo legioniści pochodzący z Oalioyi należą 
przedewszystkiem do armii austryac.kic-j,' i że są 
oni, tak teraz, jak dawniej, cesarsko-królówskimi 
żołnierzami. Wobec tego dłuższe pozostawanie 
tych żołnierzy w Legionach nie może być już to­
lerowano.

A zatem kończy sPosener Tag.* użycie legioni­
stów galicyjskich ma którymkolwiek francie za­
strzega sobie, rząd austryacki. Przypuszczenie, że 
wmhodzi tu w grę front szczególniej potrjiebujący 
rezerw — trwa dalej. Pr/.ytym należy- zwrócić u- 
wagę na to:-jże większość legionistów pochodzi z 
Galicy i«.

W edhig miarodajnych mformacyi —  (io-nic- 
sienia . Posi ncr lagbhittu1- —  w meritum spra­
w y  nie odpowiadają prawdzie. Ythśme bowiem 
dzisiaj gen. gubernator B e s e l c r  zawiadomił 
komendę Legionów, iż i sit będzie więcej czy 
nicna różnica między legion.stami-acstryacki- 
nii poddanymi a legionistami z Królestwa Pol­
skiego. Wszystkie zarządzenia, klóro dzieliły 
logi-oaiktów 11.1 austrj ackich obywateli i ,.Nra- 
tioinal-PoIen“ —  tracą swoją mcc.

W  kołach miarodajnych informują też, że 
również kwestya przysięgi wojska polskiego — 
została pomyślnie załatwimia i że “niebawem bę­
dzie ogłoszona-.'Rota przysięgi uwzgiędnić ma 
ostatecznie tekst, zaproponowany przez 
Stanu i ma fcyć jednolitą dla caiyeh Le

Kraków, 24 czerwca.
Rada miasta Krakowa odbędzie — jak już do­

nieśliśmy — posiedzenie jutro o gedzmie 5 po po­
łudniu. Porządek dzienny, obok sprawozdania i wy­
boru delegata do Rady szkolnej krajowej, obejmu­
je sprawy następujące: Stanowienie stałego cało­
rocznego dozom na cmentarzu kiakowskira, powo­
łanie do Rady miejskiej dra Z. Ehrenpreiśu w miej­
sce bł. p. Józefa Rosenblatta, ustanowienie kilku 
nowych posad urzędniczych w budownictwie rniej- 
skiem, wreszcie na tajnem posiedzeniu kilka spraw 
osobistych.

Dzieci na wieś. Posiedzenie komitetu wysyłania, 
dzieci na wieś odbędzie się dzisiaj o godzinie 11 
przed południem w sali posiedzeń magistratu kra­
kowskiego.

Subskrypćya szóstej pożyczki wojennej. Stowa­
rzyszenie przemysłowe rzeźników i masarzy grupy 
II. w Krakowie uchwaliło na zebraniu, odbytem 
w dniu 17 b. m., subskrybować z funduszów sto­
warzyszenia. na szóstą pożyczkę wojenną 7 000 K.

Rada nadzorcza Towarzystwa wzajemnych ubez­
pieczeń w Krakowie ukończyła wczoraj obrady. 
Uchwalono zmianę statufu, oraz nowe warunid 
ubezpieczenia tić ognia, kradzieży r na życie. Dla 
urzędników Towarzystwa podniesiono dodatek 
drożyżniany o 100 procent, nadto uchwalono pod­
nieść znacznie fundusz, przeznaczony na zasiłki dla 
emerytów, wdów i sierót. W końcu przyznano sze­
reg subwencyj dla straży ogniowych, oraz dla sto­
warzyszeń kulturalnych i ośw-iatowych.

Festyn w parku ara Jordanii i zbiórka na schro­
nisko legionistów ^Samarytanina PoBkiego« odbę­
dzie sio dzisiaj, w niedzielę. Niech każdy, choć 
najskromniejszym datkiem, przyczyni się do utrzy­
mania tej pożytecznej instytucja narodowej, nio­
sącej pomoc naszym żołnierzom legionowym. — 
W czasie zbiórki sprzedawane będą odznaki »Sa- 
marytanina Polskiego« po 1 K i po 20 h. Wstęp na 
festyn dla młodzieży 20 h, dla dorosłych 30 li.

Konkurs na posady w szkołach T. S. L. Zarząd 
główny l ’J S. L. ogłasza konkurs na posady: 1) ro- 
inanisty dla prywatnego gimnazyum realnego T, 
S. L. w Białej; 2) germanisty dla seminarymn nau 
czy dolskiego T. S. L. w Białej; 3) kierownika 4-kl. 
szkoły imienia Tadeusza Kościuszki w Białej. — 
Prócz tego wakuje jeszcze kilka posad nauczycieli 
i nauczycielek wydziałowych różnych grup w szko­
łach krcsow-ych T. S. L. — Podania należycie udo­
kumentowane należy wmosić .drogą urzędową za 
pośrednictwem dyrekcji odpowiedniego zakładu 
krajowego lub rządowego, ewentualnie za pośre­
dnictwem Rady szkolnej okręgowej. Termin wno­
szenia podań do 10 lipca b. r.

Posady nauczycielskie w Królestwie Polskiem. 
Do komisyi lnforinaej jnej Towarzystwa Wzajem­
nej Pomocy U. U. J. w Krakowie (ulica Jabłonow'- 
skich I. 10) zgłoszono trzy posady tv Królestwie 
Polskiem w szkole średniej od nowego roku szkol­
nego; a) posada nauczycielska polonisty (w kla­
sach od 2—6) godzin tygodniowo 24—30, płatnych 
po 70 rubli rocznie; do tego gospodarstwo klasy 
360 rubli rocznie, więc maximuin 2.460 rubli, mi­
nimum 2.000 rubli rocznie; b) posada nauczyciela 
liistoryi i geografii; wrarunki te same; c) posada na­
uczyciela rysunków i kaligrafii; wynagrodzenie do 
100 rubli miesięcznie.

Uczniowie setnir.arymn nauczycielskiego męskie­
go w Krakowie z kursów T., II. i III., którzy pragną 
mieć zajęcie w czasie wakacyj, zgłoszą się w djr- 
rekcyi (uliaa Kanonicza 1. 19) we wtorek, dnia 26 
b. nu, o godziniąA wieczorem.

Z Instytutu muzycznego. Trzeci popis uczniów 
Instytutu muzycznego odbędzie się dnia 27 b. m. 
o godzinie 7 wieczorem w sali »Sbkoła« na dochód 
»Domu rodzinnego sierót po legionistach*. W po­
pisie tym weźmie udział klasa śpiewu prof. War- 
muiha (Arye Mozarta, Verdi’ego, Gounoda, Tho­
masa, Bizeta, Puccinrcgo, Masseneta, pieśni Schu­
berta, Rubinsteina, Noskowskiego i t. d.). Ponadto 
młodziutka Jadzia G... z klasj' p. Kaufmannównej 
odegra koncert fort., a Feluś Laclis z klasy prof. 
Raczyńskiego koncert- skrzy pcowąy. Programu do­
pełnią produkejm uczniów ki. Czop Umlaufowej 
(sola i akomp.) i klasy prof. Giebułtowskiego (A. 
Biiig: koncert skrzypcowy). Reszta biletów do na­
bycia w kanc hiryi Instytutu w godzinach od 11 
do.l w południe i od 4 do 6 po południu

Poranek niedzielny w Związku (ulica D u naje w-j 
skiego 1. 5, II piętro) zapewne zainteresuje szero-

Zamach na pre/ydyum miasta Lwowa? W ostat­
nim numerze »N. Lemberger Zeiftjng* znajduje się 
wywiad z zastępcą komisarza rządowego drem 
Schleichcrem, który opowiada w nim o swych 
irzeżyciach w Rosyi. W opowiadaniu tem dr 
Kchleichcr wspomina o szC7.eg>Ve dotychczas nie­
znanym', a mianowicie o usiłowanym zamachu na 
dworcu Podzamcze na wywożonych ze -Lwowa 
tizech członków prezydyum Lwowa. Oto po are­
sztowaniu przez władzo rosyjskie dra Katowskie­
go, dr Schleichera- i dra Stalila przewieziono ich 
powozem, wśród silnej eskorty kozackiej na dwo­
rzec Podzamcze.

Na jednym z bocznych torów — opowiadał dr 
Schleicher — stał pociąg etapoww, do którego 
mieliśmy wśiąść. Pięć godzin minęło, zanim od­
jechaliśmy. Kapitan rosyjski spacerował przed wa­
gonem. Chodził tam i napowrrót ze wyrokiem spu­
szczonym na ziemię. Nagle stanął przerażony, po- 
.chylił się i z podkoła wyciągnął jakiś nieznany 
mi przedmiot, który, blady z przerażenia, ostrożnie 
tfzymal w ręce. Był to granat ręczny, który tam 
podłożono, a kapitan zapewniał nas, że za pierw­
szym obrotem koła cały wmgcn byłby wyleciał w 
pcwietrze. Nie znam się tyle na Tzeczach wojsko­
wych, abym mógł osądzić, czy wybuch granatu 
ręcznego w istocie wysadziłby wagon w powie­
trze, ale odkrycie kapitana nie wpłynęło dodatnio 
na nasze usposobienie i daremnie łamaliśmy so­
bie głowę nad tem przeciw komu zamach ten był 
planowany?

Akcya nauczycielstwa lwowskiego. W sprawie 
zrealizowaniu postulatów nauczycielsiwa, zajętego 
w szkołach miejskich we Lwowie, ~ uchwalono na 
zebraniu delegatów i delegatek w dniu 21 b. m. 
co następuje: Prezydyum delegacji łącznie z de­
legatami lwowskiego nauczycielstwa do Rady 
szkolnej krajowej dopilnuje szybkiego załatwienia 
spraw u władz miejscowych. , Dcputacya stowa­
rzyszeń nauezyciąlilćich, mająca w sprawach do­
tyczących ogulu nauczycielstwa udać się do Rola 
polskiego i whttlS krajowych, ma odnośnym 
czynnikom przedstawić rozpaczliwe położenie nau­
czycielstwa miasta Lwowa, w szczególności, upro- 
sić posłów lwowskich o najrychlejsze i skuteczne 
poparcie ich żądań.

politechniki lwowskiej. Grono profesorów 
szkoły politechnicznej wybrało rektorem na rok 
1917/18 profesora matematyki dra Zdzisława fcry- 
owskiego. dziekanem wydziału inżjmieryi wodnej 

profesora dra -Alfreda Deurzota, dziekanem wydzia­
łu chemii technicznej profesora dra Adama Mauri 
cio.

InwentaryzEcya lwowskiego lea ira  miejskiego. 
Wa Lwowie wskutek uchwały miejskiej komisyi 
teatralnej, od początku bieżącego miesiąca odby­
wa się w ubikaeyacli malarni w budynku suhursal- 
nyin przy placu Zbożowym komisyjna inwenta- 
ryzacya m ajątku teatralnego, prowadzona w spo­
sób skrupulatny przez specyalnie w tym celu wy­
braną komisyę. Pracę tę rozpoczęła komisja od 
działu dekoracyi wiszących, które przedstawiają 
d:;iś wielki majątek. Przy spisywaniu stwierdzo­
no, że znaczna część dekoraeyj jest bardzo zni­
szczona, uszkodzone są bowiem cenne malowidła 
złocone .Pisiin-lficgo, AYygmywalskiego i Balka.

Pęknięcie rury wodociągowej we Lwowie. We 
czwartek o godz 214 popoł pękła główna rura wo­
dociągu centralnego w kilometrze 3 od Woli Do- 
brostańskiej w kierunku do Lwowa. Do godz. 7 
wieczór miasto otrzymało wodę ze zbiorników. 
Wskutek niebywałych upałów stan wody w zbior­
nikach jest bardzo mały. O godz. 7 wieczorem 
przestało woda dopływać do miasta, ffaprawa wo- 
dodiągu trwaniu całą noc.

Egzamin dojrzałości w c. k. II. gunn. w Rze­
szowie odbył się w dniach 20 i 21 czerwca b. r. 
pod przewodnictwem dyrektora c. k. I. girnn. w 
Rzeszowie, Dezyderego Ostrowskiego. Świadectwo 
dojrzałości otrzymali: 1) Chorzępa Wojciech, 2) 
Jaśkiewicz Henryk z odznaczeniem, 3) Kijas Ju­
liusz z odznaczeniem, 4) Ozerowiez Władysław z 
odznaczeniem, 5) Pisarek Józef z odznaczeniem, 
6) Pokorski Stefan, 7) Sławiński Marceli, 8) Ślę­
zak Stanisław', 9) Tomicki Stanisław, 10) Blotni- 
cki Pasek Jan (pryw.) z odznaczeniem. Jednego 
ucznia reprobowano na pół roku, jeden eksterni- 
sta odstąpił od egzaminu.

I  Królsstwa Polskiego,
Zmiany w Legionach polskich. Piszą nam z W ar-

Sżswy pod datą 21 b. m.: Tak wiadomo, kommdę 
3 brygady Legionów polskich objął pułkownik Bo- 
leshiw R oj a. W związku z tem, komenda 3 bryga­
dy, która do tej pory stała w Deblmie, przeniesio­
na została do Łomży. Także składy brygad uległy 
zmianie; i tak: w skład brygady II weszły 3 i 6 
pułk piechoty, a w skład brygady III. pułk 4 i 5. 
Komendę pułku 5 objął podpułkownik Michał Ż y- 
m i r s k i, komendę 2 pułku piechoty objął pod­
pułkownik Witold R y l s k i .

Pożary (ąk i lasów w Królestwie. Jak donosi dą­
browska „Gazeta Polska11, aa całej prawie prze­
strzeni Królestwa Polskiego przejeżdżają pociągi

gdzie okiem z okien wagonu rzucie, snuią się bia. 
łe, przyziemne dymy.

Przyczyną nić-bywaia posucha tegoroczna, grożą-, 
ca katastrofą dla zaledwie’ ruk-rnie z.iftowiadają- 
c.ydi się żniw.

Kmlce. (25.000 rb. na n boty publiczne). Rada 
miejska uchwaliła zaciągnięcie pożyczki w sarnio. 
20.000 rubli na roboty pubiiSzne. Warunki pożycz-) 
ki opracuje w K r ótk im  czasie specjalna komisja. 
Suma ta jast przezmuzona dla ludności nieza­
możnej, aby dla niej stworzyć w dzisiejszych cięż­
kich czasach możność zarobkowania.

Zmiana redaktora. Redakcję warszawskiego, 
dziennika »Glos« objął w tych dniach dr Feliks’ 
M ły n a r s k ie

Spj-sciżna artystyczna po Alfredzie scowakkim. 
Pisma warszawskie donoszą: Jak wiadome,• rodzi­
na po zmarłym malarzu ś. p. Alfredzie Wierusz Ko-- 
walskim ofisrew. ała na rzecz tworzącego-się Ma-' 
zcum Narodowego kołekcyę obrazów i szkiców 
makirzj' swmjekich i obcych, oraz dekoracje i dy­
wany, pomieszczone w monachijskiej pracowni ar­
tysty. W kojeifoyi tej mieści się również kilka cen-' 
nycli obrazójr. pędzla ś. p. Kowalskiego. Komisjo* 
z ramienia miasta wydelegowana przyjęła onegdaj 
i oceniła rz.eczcną kolekcję.

km kola naszych czytelników i ściągnie licznych przez tereny przesiąknięte wonią zgo-rzeliny. Od
słuchaczów, mimo panującego skwaru. Stali siu- iskier lol omotyw zapalają sie suche łąki i ugory,

z Radę chaezo poranków w Związku po raz pierwszy usły- płonąc jasnym płomieniem. Palą się również torfo
gionóti.'sż.ą świetną artystkę naszej operetki p. Br. K r a  wisku. Miejscami ogarnia pożar lasjy/ Wszędzie,

'•j E e  św lm tm *
Sprawa Śląska i upaństwowienie gimnazyum w 

Białej. Yv dniu 22 b. m. baw iła w Wiedniu deputa- 
cya l-.omitet u obrtmy kresów zachodnich, w skład1 
której wchodzili ppm dyr. Deimcl Imieniem komite­
tu bialskiego, ks. Mączyński z upoważnienia ksią- 
żcco-bistkupiego konsystorza, prezca Rady powia­
towej Jdziński, burmistrz Mnyzel z "OścNęcimin i in­
ni. Deputacya zakomunikowała prezesowi Łazar­
skiemu, radcy dwora Twardowskiemu, oraz innym 
czynnikom miarodajnym protest wszystkich stówa- 
rzj'szeń bialskich, przeszło 400 reprezentacją gmin 
rych w powiatac!i«c.aclio(lnio-galicyjskich, oraz sze­
regu towarzystw oświatowych przeciwko znanym 
zakusom niemieckim w sprawie kresów zacho­
dnich. Zarazem deputacya podniosła żąda Je przy­
łączenia Śląska wschodniego do Polski.

Równocześnio dyrektor Deimel podniósł konie­
czność bezzwłocznego upaństwowienia gimnazyum 
polskiego w Białej, na dowód, że z propagandą, 
godzącą w polskie kresy zachodnie, rząd nie ma 
nic wspólnego.

Co się dzieje z posłem Breiterem? »G:izcta wie­
czorna* prz.jpomina, żo od roku brak zupełnie 
wiadomości od posła Breitera; widocznie listów 
przezeń pisanych nie przepuszcza cenzura rosyj-. 
ska. Zagraniczne dzienniki wspominały przed pa­
ru tj'godniami, iż poseł Breiter przebywa w Pe-‘ 
tersburgu, abj' stamtąd przez Szwecję wyruszyć 
w podróż do kraju. Wiadomości te, przejęte z pra­
sy rosyjskiej, nie zostały doląd spran dzone.

Rekord drożyzny. Jak donoszą dzienniki berliń­
skie, rnkord IW iwy żywnościowej osiągnięto oinila 
19 b. sn. w Drezinie. AV mieście tem spnzedano oiwe- 
vio ćkuia pa7.od połudn-icm w pewrnjim sllilepie funti 
7.ieirr.mi:iaików 2 marki 20 fen. W -południe w i*«n 
ramcirn miiejsc.u żądclmo już za funt kartofli 2 marki 
90 f.cm. Oemę tę oissągnięto. Komisya żj'wn:0Ścifiwa 
idzaucoiła słcairgę ma tej zasadzie, że nile mozsia -było 

■uaftaiić, iz jakiego źródła pochodziły Owe kartofle.

Nabożeństwo żałobne za spokój duszy ś. p. Hen­
ryka N e n ne l a ,  profesora szkoły buehalteryi Sta­
nisława Burnatowicza, odbędzie się we wtorek, 
dnia 26 b. m., o godzinie 8 rano w kościele O. O. 
Franciszkanów w kaplicy M. B. Bolesnej. Do wzię­
cia - udzłati w nabożeństwie zaprasz: - zarz- 1 
szkoły.

Repcrtoar opery w miejskim teatrze w Krakowie 
im. Juiłusza Slowmckit-go.

W niedzielę, dnia 24 b. m., wieczorem: iHalka* 
St. Moniuszki; (występ p. Janiny Korolewiez-V'ay- 
dowej).

We wtorak, dnia 26 b. m »FausU Gunoda; (wy­
stęp p. Ewy Bandrowskiej).

S K L A D  K i
złożyli w Administracji „Nowej Reformy”;

Na Fundusz w. „dw i sierot po legionistach: Marce i 
Zailun-wic.z 20 K; uczenićo IV. klasy szkoły ćwiczeń 
KroinafytiM żensk. 24 K w dzień imienin nauczyciel­
ki, VVandv Slcwarezkównj

Na is.. B. K.: Julianowie Ybsniowscy 20 K zamiast 
wieńca na trumnę ś. p. Malgodrzaty Ridńinsowcj.

Na Czerwony ń rzyż: Leona Mesifried i Olga Ado- 
równa 8 K; Laura WeiMsberg 10 K.

Dla staruszki M R.: H. O. 4 K.
Dla chorej J. H.: Dr TI. L. 4 K; H. O. 4 K.

Hr-uj ftfplfijfi giGccu, cukrzycy, z.boczcniachi’ 
FUJ iSljilfell, w'Odżywianiu AV'Szolkicgo rodzaju, 
naturalna wwla gorzka „Furaz Jose!11 przeczy­
szcza jelito zarówno szybko, jak łagodnie, po­
prawia czynności żołądka i wątroby i trwale 

dodatnio wpływa na trawienie. 66!

z p aDostarcza: Urządzeń dla tarlaków, cegielń 
i młynów. El7la d  lekomob.il używanycL,
pom p budowlanych, w ęży  &um ow ycb. b i u e o  sn& ZE D A żY h a s js y k  i  mzYnowow

CSSOfZfl :
'odpowiedź cssnrskci/

„Czas11 zamieszcza następujące pismo, wreeafcna 
do cesarza Karola przez ks. kan. Świeykowskiego, 
kmnisarza rządowego w Gorlicach.

Wasza cesarska i królewska Apostolska Mość 
najłaskawszy Ce-sa-rzu i Panie!

Z „Wiener Ztg11 dowiedziałem się, że nadane mi 
zostało wysokie odznaczenie krzyża kawalerskie-' 
go orderu Franciszka Józefa. Z niżej przytoczo-i 
nych powodów wid/.ę się jednak zmuszonj’m, to 
dla mnie zc wszech miar cenne odznaczenie, z po-, 
koniem podziękowaniem AA aszej ces. i król. Mości 
oddać do dyspozyeyi

Od 21 lat przebywam jako kapłan i profesor ro- 
hgii w Gorlicach. Ściśle związany z tem miastem, 
przeżyłem tam tyle chwil szczęś’ ’wyc-h, że nie wk 
działem w tem nic nadzwyczajnego y  godnego tu 
znania i jeżeli w połowie września 1914 r., gdy 
Wszystkie polityczne i autonomiczne władze były 
zmuszone z powodu wypadków wmjennycłi miastoi 
opuścić, postanowiłem objąć urząd burmistrza i 
piekę nad pozostałymi mieszkańcami.

Bkłoniło mnie do tego postanowienia, moje ka­
płańskie powołanie, które mi każe chrześcijańską 
miłoś ’ bliźniego nie tylko siewy głosić, ale czy­
nami okazywać; bez względu więc na to, czy mojo 
usiłowania i tru d y  zasłużą wobec świata na odzna­
czenia i pochwały, pragnąłem jedynie -pełnie wolę 
Wszechmocnego Sędziego i Jego święte przykazać 
nia. NujińęknieJŚzą nagrodę dał mi spokój sumie' 
nia > silne przekonanie, że w tjeli strasznych mic 
jSąotrai podczas dwukrotnej rosyjskiej Inwazyi i c 
stizdiwania mia-sta, trwającego przez 126 dni, u< 
czyniłem wszystko w miaro moich sil i mojej wi® 
dzy, na ćliwalę Boga i dla dobni moich bliźnich.

Ciężkie i gorzkie’ krzyże dżwig-rićm przez t«J
'  ^

K r s i l l l J  S k ł a d l j  pasów transmisyjnych, olei do maszyn 

Avszelkiegotłuszczów Toyotta, uizczeluieu
i]. L arm atur, p rzyrząd ów  dla światłrtol?£lełi4l* ^ 7T,ftfTf P'TC
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czas: tak, ie w końcu maja 1015 r. mogłem szcze­
rze i bez żadnej ukrytej myśli odpowiedzieć pew­
nemu nienreckienin generałowi, który w obecności 
kilku urzędników magistratu oświadczył: „Wasza 
Frzewlełcbność! słyszałem już o księdzu: Należy 
się Paru krzyż żelazny!11 —«jj|,Dziękuję Ekscelen­
c jo  za to słowa; dość krzyżów dźwigałem jako bur­
mistrz, te mi się należą jako katolickiemu kapła­
nów i’ pozostaw Ekscelencjo inne krzyże tym, któ­
rzy i cl) pragnęń'

Wychowamy ud dzieciństwa w ściśle konscfwa- 
tywnyełi i lojalnych zasadach przez cale 52 lata 
mego życia pozostałem im wiemy na każdym kro­
ku i starałem sĄ'dowieść togo przy każdej spo- 
sclności.' A jednak już w7 czasie, kiedy namiestnik 
Cellard zamianował nlftie komisarzem rządowym 
dla, Gorlic, zastałem na dtnuncyacyę sługi magi- 
Etraekiego wydalonego za pijaństwo, zawezwany 
przed sąd połowy w Krakowie. Przyszedł straszli­
wy moment, rozprawa, chociaż moja niewinność 
tyia już wykazana w śledztwie przez świadectwa 
politycznych wiadz, c. k. żandanneryi i wielu 
świadków; i na tej rozprawie, która odbyła się 10 
marca 1016 r., musiałem stanąć jako obwLiiony. 
Zostałem jednomyślnie uwolniony, gdyż inaczej 
być iuc mogło. Jednakie to stawanie przed sądem 
było dla uiiue, kapłana, który przez 'cale życie 
spiluuł nienagannie swoje obowiązki wobec Bo­
ga, Kościoła i Ojczyzny, najcięższym krzyżem, jaki 
włożono na- moje barki i serer.

Podczas tej okropnej wojny straciłem mego je­
dynego b-tata porucznika ułanów7; moja ina-tka u- 
marla ze zgryzoty po jego śmierci, moje prywatne 
mienie zostało zniszczone przy zburzeniu miasta — 
ale wszystkie te krzyże lżej mogłem znieść jako o- 
fiary na. ołtarzu miłośni Ojczyzny. Ten ostatni zu 
pełnie niezasłużony krzyż z 10  marca 1016 — który 
to dzień będzie najpamiętaiejszym w mojem ży­
ciu — był mi najcięższy'] największą, goryczą mric 
cap o ił. '

roleeająo moją najpoddańszą prośbę najwyższej 
lasce, kreślę się 7, najgłębszą czcią i poddaniem.

Gornce: 21 lutego 1017 roku.
Bronisław Syrieykoioskl 

kanonik, katecheta, komisarz rządowy.

Niebawem zjawił się w Gorlicach żandarm pała­
cowy z wiedeńskiego Burgu, jako kuryer, który 
wręczył ks łtan. Swieyko suskiemu list cesarski, bę­

dący na.jpiękniejszem uznaniem jego obywatelskiej 
działalności, a zarazem znamiennym dokumentem 
isziachetności serca monarchy. List brzmiał:

Baden, 16 marca 1917.
Kochany7 kanon i nu Świeykowsni!

Uznaję powody, jakie skłoniły Pana do prośby, 
bv wolno rru było zwrócić krzyż kawalerski orde 
ni Franciszka Józ.efa z dckoracyą wojenną, który 
mu udzieliłem.

We wzorowem wypełnianiu powierzonych obo­
wiązków rządowego komisarza w ciężko doświad- 
jzonem mieście Gorlicach, w ldeamem wykonywa^ 
niu swojego powołania, jako duszpasterz, zdziała­
łeś Pan rzeczy7, które posłużą za przykład i zjeana- 
ły Ci pełen podziwu szacunek szerokich kół spo­
łeczności. T

Kapłan, który wysokim zadaniom swego wznio­
słego urzędu tak sprostał, jak Pan, który w naj- 
cięższ.ych czasach był dla bliźnich swoich ducho­
wym pocieszycielem, pomocnym przyjacielem, i zar 
pobic-głiwym doradcą, wystawił sam sobie w ser­
cach współobywateli najpiękniejszy pomnik i za­
pewnił sobio kartę honorową w1 dziejach swej Oj­
czyzny.

Dla tak wiernego sługi Bożego 2bytecz.no być 
może zewnętrzne'odznaczenie, albowiem znajduje 
najwyższą nagrodę w świadomości doskonałego 
wypełnienia obowiązku.

Z pełni serca życzę Panu, by mógł zapomnieć 
krzywdy (»Ungomach«), doznanej niez isłużeruc 
w marcu 1916 roku.

najgoręcej dziękuję za wszy stko dobre, dokona- 
p  prace Fana, 1 proszę Boga o najobfitsze dlań 
błogosławieństwo. Karol m. p.

ą t n s r r n L M

O g i e r a .
»Faust«, opera w 5 aktach Gounoda ’ -

Wy stawienie takiej opery, jak »F a u s t«, przcu- 
»Uwia tmdno zadame choćby7 ze względu na ze­
wnętrzną oprawę, w którą ją należy ująć. O wr;c 
żemu bowiem całości decyduje tu nie t.yiko strona 
muzyczma, ale w znacznej mierze i efekty dekora- 
tyw ne, świetność wystawry i tych wszystkich czyn­
ników, które stanowią nieodłączną stronę dawnej 
tak zwanej »wielkiej« opery. To też uwzględnia­
jąc w arunki naszej sceny i szczupłe środki insceni­
zacyjne, brak baletu, inną miarę należy przy kła­
dać do przedstawienia »Fausta<- u nas, a w7 p erw- 
jzyni rzędzie uznać tylko chlubny zamiar wprowa­
dzenia do repertoani jednej z najpiękniejszych 
1 najcenniejszych oper starego typu. *Faust« opie­
ra się, prócz strony wokalnej, głównie na orkie­
strze: ten warunek spełnić mogła nasza młoda ope­
ra, gdyż rozporządza aparatem instrumentalnym 
c wysokiej wartości. Pod kierunkiem p. Bolesława 
W a l e r  s k i e g o spełnia, ta orkiestra świetnie 
swe zadanie, podatna każdej intencji dyrygenta, 
maluje tło, na którem snuje sie akcya dramatycz­
na i na którem płynie ze sceny śpiew szeroką stru­
gą piękna. Wykonawcom należą sie słowa bez­
względnej pochwali: zbyteezne są one chyba dla 
przedstawicielki główniej roli p. K o r o l e w i c z -  
W a y d o w e j. Jej Małgorzata zapisała się głę­
boko w pamięci Krakowa z dawniejszymi wystę­
pów wielkiej artystki w czasie gościny lwowskiej 
opery, śpiew7 jej nie nie stracił z lego przysłowio­
wego czaru i uroku, który owiewa każdą jej Krea­
cję. Słuchacz poddaje- się bezwzględnie śłodj czy 
wokalnego dźwięku jego znamiennej barwie, a 
przedewszystkiom siła i głębi uczucia.
Wykonawcą tytułowej pa.rt.yi był p. L u b i e 111  e c- 
ki, śpiewak młody7, wprawdzie bez rutyny sceni­
cznej, Jecz obdarzony głosem, który wobec natural­
nych warunków i dobrych podstaw technicznych, 
ma widoki korzystnego rozwoju P. Łubieniecki 
traktuje go bardzo ostrożnie, zwłaszcza w górze, 
niemal trwożliwie, do czego przyczynia się mole 
l to, źe śpiewak, zajęty na scenie niemieckiej, wy­
konywał swą partyę po raz pierwszy po polsku.

Z męskich ról pierwszeństwo należy się p. R 0- 
m a n o w e k i e m u ,  'iko wykonawcy partyi Wa­
lentego. Trudna rola Mefista znalazła w p. Ztt- 
t h e y u poprawnego przedstawiciela zarówno w 
śpiewie, jak i w grze. Siebla śpiewała bardzo miło 
p. J a w o r z y ń s k a ,  dobrą Martą była p. K a j- 
n i c k a, prawdopodobnie nie Polka, o ile wno- 

można z wymowy.
' *■ -r Dr Józef Rcite,

w — _ ---------------

SHetropcZiia Szaptfcki.
„Febo Polskie14 donosi:
Przeź trzy dni bawił w Moskwie, przejeżdża­

jąc Hędy z Kijowa do Piotrogroću. metropolita, 
galicyjski kościoła, greckc-katoliekiego, ks. ar­
cybiskup Andrzej hr. S z e p t y c k i .  Ks, arcy­
biskup mieszkał tai na probostwie rzymsko-ka- 
toklldem, u ks. prałata Zielińskiego:

Juk wiadomo, ks. Szeptycki, uwolniony 
wkrótce po przewrocie, wyjechał z Jarosławia, 
gdzie był miernowany, cło Pictrogrodu, i tani 
uzyskał ed Rządu Ty meąąsowego pozwolenie 
na powrót do kraju. Baiwiąc w Piołrogrotlzie 
zaniemógł, nabawiwszy sie influenzy i pleuuitis; 
po przyjściu <3;a zdrowia, wyjechał do Kijowa, 
abj odwiedzić licznych swych przyjaciół ttun 
mieszkających, oraz do gub. podolskiej, do bra­
ta swego. hr. Aleksandra S z e p t y c k i e g o .

Wktkrmośęi, podawano przez rosyjskie dzien­
niki, jakoby ks. Szeptycki bawił osłatmemi cza­
sy w Galicji wchodniej, na terenach zajętych 
przez wojska rosyjskie, dalej jakoby tu zajmo­
wał się organiz-acyą kościoła unickiego w Iło- 
syi, s ą p o z b a w i  c n o  p o d 3 1, a w. Tak su­
mo zdaje się nie ulegać wątpliwości, iż wszczę­

ta  Mii łamach uacjmaalistyczncgo ,,Xow. Wre- 
mieni“  Kampania rod. Janczewskiego, zdąża­
jąca do ponowmego uwięzienia ks. metropolity 
a eonajmojej wzbronieni*, mu wyjazdu z Rosyj, 
pozostanie pobożnem życz śmiem czaraa&ecin- 
nych słer.

Iks. metropolita, który wczoraj wieczorem, 
przed samym odjazdem, przyjął naszego spra­
wozdawcę, itsio ma pod tym względem żadnych 
wątpliwości. Władze rosyjskie sprawę jego 0- 
statecznio załatwiły i udzieliły mu formalnego 
Zezwolenia na opuszczanie granic Rosy i. Z Pto- 
trogrodu uda się ks. Szeptycki do Sztokholmu, 
a stamtąd uałej.

Przeszło dwuletnie wygnanie odbiło się wido­
cznie na fciiowiu ks. arcybiskupa Szeptyckie­
go 1 na jego wyglądzie. Zeszczuplał znacznie, 
3 włosy i duża broda przyprószona gęstą siwi­
zną. Pozostała jednak imponująca postawu, i 
.głos dźwięczny.

\M m M iy itre -& )? § ie K K L
- fM . e. ł  Biuro korrop.)

Wiedeń, 24 caerwsca. 
Urzędowo ogłnisizają dinia- 23 bm.:

W schodni te/er, w ojny.
Na lroncie górzystym ł na Wołyniu przerai- 

jająco ożywił ssę ogień nieprzyjacielskiej arfy- 
leryi. Na trwałe ostrzeliwanie obszaru na po­
łudnie od Brzeżtm nasze baterye odpowiadały 
silnie.

W ioski i notudriiowo-wscłiodni teren w ojny. 
Dzśałaiiicść bojowa.

Szef sztabu generahiogo.

K o n r c t a  sieiRieeKL
fieb C. k. Bbrr* Łort.y)

BerUn, 24 dzerWća. 
.Bitnio Wiołffa! dohioed: Włołka. główna kwate­

ra .ogłasza dnia 23 bm.:

S&diadni teren B ojny .
Gkupr iwojsUr k's. Rnprecliita.; Na froncie Ilan- 

dryjśkien i w Artois uh c o  popołudidowycl! go­
dzin deszcz oddziaływaj na dzałahiość bOjO- 
wą artylerii. Potem stała się ona żywszą bli­
sko wybrzeża od 3ixsckoie do Arinentieres Na 
północ mię b y  Laos 1 Biulecourt, podobnie jak 
w nocy aa wczoraj, także i dziś przed świtem 
na wielu miejscach odparto angielskie oddziały 
wywiadowcze.

Gaiuipa: ftwgjglfc miernidakieigo następcy foonu: 
Wczoraj rano po krótkim g^rałtowuym ogniu 
taszej artyleryi i miniekek, oddziały dolnosm 

skieb pułków na Chemin des Dantes wzięły 
szturmem część francuskiej pozycyi na polu* 
dtorry wschód od Fiłahi, i zajęte rowy, o około 
półtora kilometra szeroicości i 500 metrów głę­
bokości utrzymały wobec trzech gwałtownych 
kontrataków. Nieprzyjaciel poniósł ciężkie stra. 
ty, gdyż także uciekającą załogę rowów objął 
nasz ogień zaporow^f. 500 jeńców można było 
zabrać. Francuzi atakowali rano na tvschód od 
Ccrniiiet, wieczorem kolo Vauxaiłlon, nie od­
nosząc korzyści. Na wschód ad Craonnt po obu 
brzegach Mozy nasze uderzenia wywiadowcze 
drły jeńców.

Grupa wujsh 9ós. A Ibrechita: Wzdłuż frontu 
tylko zwykła działalność bojowa. Francuskie 
oddziały wywiadowcze odparto na północ od 
St MihieL na wschód od MozeJi,

Ou dnia 15 bm. w walkach powietrznych ze­
strzelono 23 nieprzyjacielskie aparaty, ogniem 
dział obronnych 5, oprócz tego 4 balony na u- 
więzi.

-r ‘ — / .
W schodni teren v7ojny.

Wzmożona działalność ogniowa panowała 
Wczoraj zwłaszcza między koleją Lwów7— Tar- 

topol a Dniestrem.
Ijraut m b c  e -d u ń s k i: Bez zmi-my:

Pierwszy generalny kwaternlstra 
' J * * ?  L n d e n d o r f f .

wspólnego postępowania. W kwesty5 czeskiej, 
w sl‘0:Stiii;ku do Polaków i w kwesty! polućlr.io- 
wu-slowlańskicj musi być osiągnięte porozu­
mienie, Stosunek narodowości <ło ąiaństwa cus 
si być wyjaśniony i. narodowi niemieclucmu 
musi być zamewniiyno takie steno;wisko 
go wymaga intf res państwowy.

t fa is  z sffl-atnistBil b  P Ł W a s a .
(Tel. c. K. Biura kereip.)

Londyn, 24 czei wcą. 
Reuter donosi z Petersburga:
Anarchiści opanowali willę generała Dlinio­

wo na przedmieściu wybcrsktain. Tymczasowy 
rząd rozkazał im dora opuścić, w przeciwnym 
wypadku będzie użyta siła zbrojna. Tłum kilku­
tysięczny otoczył dom, aby bronić anarchistów.

Petersburg, 24 .ezeuwca, 
(Pet. ag.) Wydział irykonawazy petersbur­

skiej li. R. % i biuro kongręeu rad rabćftmezo - 
żołnierskich z całej Rosy* iwyćłalo odezwę do 
ludności robotniczej dzielniicy v. ybor&kiej w7 
Petersburgu tej treści:

Na, początku rewoluc-yi kilka osób, nazywa­
jących się kotnunistyczuyma anarchistami, za­
jęło dom getiorala. Buranwo iw d/ielnicy wy- 
borsloej. R. R. Ż. .oświadczyła woWozas, żeizbie- 
ranie się w damach prywatnych bez upoważnie­
nia miejscowej R. R. 2. jest Jiiedożwolone: Dziś 
rząd tymczasowy obstaje erzy tem, aby natych­
miast ustąpiono z domu Rumowa. Żądanie to 
wśród części ludności roboLniczej iw dzielnicy 
wyborskiej obuidziło iwaburzeatio a niektórzy ro- 
botfcnrcy mimem aj ą, aitowhdomo dlnuzegoi, żo za­
danie bo jest kontrrewolucyjne i z-npcwlaniają, 
ża będą bronili domu Burnowa z bronią w rę­
ku. Prócz tego kilka fabryk w dzielnicy wybor­
skiej ogłosiło strajk. Wydział wykonawczy 
R R. Ż. w  Petersburgu, i hnnro kungresu racł 
roboitnicz'0 - żołnierskich po przeprowadzeniu 
dyskusyi nad wytt\'orzom\Tn ipiv.cz to stanom 
rzeczy, uchwaliły:

1) Oświadczyć (ponownie całej ludności w 
Petersburgu, że R  R. Ż. zakazuje obsadzania 
domów prywrtnych i  .ptublicznycli, i uiraża; ta­
kie czyny za- czyny, zwrócone przeciw rawo- 
lacyi rosyjskiej.

2) Wizjrwa się ^udmiość robotniczą, dzielnicy 
wyibonsflcioj, żeby natychmiast .wróciła dio- pra­
cy, Jbo obecnie' 'węzełki strajk pomaga .tylko

PfldsięSOTąisfe.
Nie mogąc osobiście togo "a okazani

najbliższym czasie przybędzie do Sztokholmu 
Narady odbędą się w  najbliższym cza.sie 1 będą 
dotyczyły warunków zwołania i ustalenia osta­
tecznego terminu, aby zastępcom różnych gąr-;.Piąm dowody glęboku o współczucia po zgonią

i. p.
P i e s r j l e a  F h © 1  m

sl ładamy na tej drodze słowa -serdecznej po 
dzięki wszystkim/ których wspólny żal zgrtipo 
wał z nami przy olwartcj trumnie. Wyrazy po 
dziękowania składamy duchowieństwu miejscw 
wc*nra za oddanie Zruarlcran -ostatniej posługi 
umiwersytet-owi Jagiellońskiemu, dyrckcyl Aka 
demii handlowej i jej gronu nauezycielskiemu 
dywekcyi i szkole kursów buchalteryi prof. Etrr- 
nat-owicza, prasie tutejszej i zamiejscowej, Syn 
dykatowi dziennikarzy knkow.-kic!:, Towaray 
stwtó dziennikarzy polskich we Lwowie, kolo 

gam, jakoR-ż wszystkim znajomym.
Henrykowa Nenuelowa z rodziną.

ty7j umożliwić praybyjoic do SztoklioImn._

0 rewizje tfflkMte kssilcp.
Qel c. k. Biura śoresp )

Berno, 24 czev-W'Ca. 
»Actrom Franęa:ise« pisze z po-wódu kwestyi 

rewiz-yi t-raktaitów, pvr,-3żonej w  odpowiedzi an- 
gielśkej d o  kząduł rosyjskiego:

Chodzi k> to, aby .poddać rewiizwi kon-c-esye, 
jakie w-i-elbk-ratnie ipotasyniono dałwneram rządo­
wi roisntekiamu, aby7 sapeswnić- dalsze prowadzo- 
nie wojny. Zniesienie układów, nie byłoby nie- 
kobzyisthefm', o  ile nowa Rosja iywftajwe w watce.

(T-IZ
Sr i

•7'PCU't
Tutaj

bill MiffillKlfpi łislalft l i k i .

w E M m s m i  b u s z z a r z e z
KRAKÓW, ULICA GRODZKA L. 3, I. piętro.

Genewa, 24 czerwca.
JotunitR (Paryż) donosi z Aten:

_ ma się utworzyć pa.rtya, dążąca do to- 
.ażeby umiożUwić powiób króla Konstante­

go do Grccyi.
Amsterdam, 24 ozem om 

R.:illoiiu' oświadczył w angielskiej Izbic- gmin 
że koa-ireyia swjhowiązała się trak tato. wo utrzy­
ma; u7 Gre'cyi monarehi-czną formę rządu.

Genewa, 24 czerwca..
Wojska francuskie, które przybyły z wyspy 

Satófci Maura, ijwzeszly przoz Aohcron.
Geiieralc-wi- bn^manisowl i pułkownikowi Me-

jtau-ibowi zabroniono, wyjechać do. Szwajcaryl.  ___
Komisarz Jonuart ma zamiar pozwać *»K praud 
sąd! wojenny.

konbrretwol-
3) Urządzania izbroijnyoh demonstracją bez 

bezpośredniego' r-ozlcazu R. R. Z. av PoLorsbur- 
gu jefs-t zupełnie niedopuszczalne i .bardizo nic- 
beiz,pie.czne dla, siprawj7 Towiolncyk-

Petersburg, 24. r.z&i.wea.
(Ag. pe-t-.) Po- 'OgloBZeniu odezwy R.' It. %. do 

ludności robotniiczej w dzielnicy wybomsldej 
rząd tymczasowy zarządził, że najpóźniej do 21 
bm. dcm Daniowa ma być opróżniony. Gdyby
anarchiści temu się sprzeciwiali, ma być 
sśła zbrojna.

ażyti

P i j a  M K C ite  t t f w M  

w  stosach i is liż ie

CEffiE 6B8SZS MMO S i S jr f f i to fc
ULICA KREMEROVvr3KA L. ó, II. piętio.

Dglądać można- od godzhrj- 2 do 4 po p-oludniu

s , m & n m im
(Tel. c. k Biura koresp.)

Berno, 24 czerwca. 
łTem.p.s-zido-nosii z- Salonik:
Francuskie oddziały obsadziły Preyesę. 

ska igróckte i żaoidaiianeTj-ei cotnęly się.
VvT o-j-

Tclefoulczns i łsiesrnficzne
eieifeni^ci e. H. Biura

SHUsKrjptp m sonie
SMJenoo.

(Tel. o. k Biura koresp.)
Wiedeń, 24 czerwca,

;uł skrypeya na szóstą pożyczką y/ojenną 
lotycbezaj doszfy do sumy nominalnej 4 mi­
liardów 908,892.000 koron. Z tsgO1 .przeszło po- 
fowa przypada mai umai z a Iną pożyczkę pań­
stwową. Ostateczne oyfry będzie możnai podać 
dopiero później, bo subskry.poye iz ostatoiieh dud 
jeGzCize nie nadeszły w całości. Prócz tego- po- 
.óztc-wa kasa1 'Oiszezędo.u.śai jas-t upcważmona 
orzwimcerać jes-żeze dodatkowe -subskrypeye od 
koiporacj7), publicznych fivndacj'j i t. d.

Blok nismlesKi.
, ' -(Tel, c, k. Biura koresp.)

Wiedeń, 24 csorwca. 
Jak aront»32zą ddennild, m  wczorajszen ple- 

oarneon zgroinadzeniu niemieekiegO' Zwią-zku 
narodowego przyjęto 5ednomyśinie wm.osek poe. 
Steinwendera, ^ jw rający pcezydytun Związku

S tra jk i k§!śjowe w Rosyi.
Sztokholoł, 24 ozeru ca'.

DutKójzą tu e F eteieburga:
W  czwartek rozpoczął się strajk na kolei Pe­

tersburg— Moskwa, poezeni objął znaczną część 
Unii Petersburg— Witebsk, Petersburg— Kurek 
I Moskwa—-Nitny Nowogrod. Na, tych liniach 
wstrzymano1 część ruchu kolej owego.

OTia przecte fi, coraa!.
(Tel. c. k. Biura koresp-)

Amsterdam, 24 czerwca.
Jkiflc (donosi sAllgemea Handclsblad* angiel­

ski delegat rob-otniezj O g r a j 7, poMióciwszy z 
Petersburga, zawiadomił, że skarżeniem prze­
ciw byłemu carowi i uiTlęzionjun wysokim u~ 
nzędnikom zajmuje się publiczna- rozprawa są­
dowa, przjmzem okazuje się, że chcia-nio zawrzeć 
oset ny pokój.

■-j

Kongres ukraiński.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

SztokhoKi, 24 czerwca.
Jak podaje »Da-gb!ad7<, nksaaitekl komgees 

wijskowy, zabroniony przez rząd, otwarto w 
obecności 2000 uczestników. Kongres w obec­
ności ukraińskiego pułku obradował nad kwe 
atyą bezpośredniego (wprowadzanie w czyn sa­
morządu Ukrainy. Głównodowodzący wojsk na 
froncie poluaniowc-iz a chłodni n rozkazał pułko­
wi i-kraiuskiemai n-atyc-hmaast odejść na front.

Także Litwini — jak podaje dziennik —  u- 
chv7alili swą niezawisłość.

protest R y y i przsefa zsmatłiool 
ne Gietye,

Cl’ei. c. k. Biura koresp.) (
Sztolrholra, 24 czerwca.

»Tictniugenvc dowiaduje się przez Kapaian- 
dę, że petersburska ogólna ikoufereneya żołnie- 
rzj7 i robotników wyraziła mai-Łeman-ie, iż jest nie 
do pojęcu, iw1 jaki sposób tymczasowy rząd 
mógł auziąć udział w  zamachu na Grecyę. Na 
to ioświ’adozył minister Ceretelli, że Rosya 
przez swego ministra spraw zasrranicznych po­
dniosła sprzeci.it przeciwko zamachowi, który 
narusza kunatytucyę Grecyi i jej prawo san o- 
stanowienia. Sprzeciw ten ma być w najbiiż- 
szjun -czasie ogłoszony.

Konfereacpe s  Szfaknolinls.
(Tel. c. Ir. Biuia koresp.)

Sztokholm, 24 czerwca.
Przybyli -tu -przedstawiciele niemieckiej mniej­

szości sooyałisfcycznej.
Delegaci włoscy, którzy powrócili z Peters­

burga, odrzuioik wszelką styczność z o fic ja l­
nym knmiiifetem s^ndynaw^stoo-łi-clendersMm.

Medyolau, 24 czerwca.
Sc-c.yalilstjrezny poseł Morgari. który z Ilclcn- 

d j i  pijasz Anglię chciał się lądać dio Sztokhol­
mu, te otrzymał od r-zą-du angielskiego po- 
zwclcnia na przejazd i wrócił do Włoch. Donosi 
c tern »Avanti«.

Sztokholm, 24 czerwca.
Wediug z>Svenkka Tełegim iroym *, komitet 

ho!le.nders,ko-skaaidyna,w,s:lii na zapytanie kilku 
partyj socyalistycznych i robotniczych pdipowiet. 
dział, że kwestya zwołania ogiólnoj konferencji 
nie może być ostatecznie załatwioną, zanim za­
powiedziana delegacya rosyjska nie naradź5 się 
z komitetem. Według prywatnych infonmacyj 
delegacya wyjechała, Jui^zJPctprsburga i w

tym

i s j l J .
z dnia 24  czerwca.

Posłuchania u cesarza,,
Wiedeń. Cesarz przyjął wmuruj ma spocyal- 

nytc-h •posl.uchaadstch między innymi minisró 
spnatw zagraniczny cli hr. Czernina, kierowi iiha 
ministerstwa rolnictwa -szefa sokcy.'1 dra Seidle- 
ra i  biskupa' przemyskiego ks: P e l c z a r a .

« Z Sejmu węgierskiego.
®  Budapeszt. W S-ejmLe toczyła się dyskulsys 
n,ad proiwlzoiytim lurdżctowem.

Akeya lodzi podwodnych.
3erłin. (Urzędownie). W półinoicńjim tea.mlcTiię- 

obszarze izafiicpaono na nowo 21.000 ton 
reg. bnitto. Na morzu Sródziemnem zatomomo 
na nowo parowców i żaglowców ogółem 
40.177 tonach reg. -brutto.

Atak lotniczy na Nancy.
P°nio. Jak podaje ,,.Nouvellisce de T,yonu, w 

nocy na 17 b. m. lotnicy niemieccy rzucili na 
Nitinc-y około p  bom b.. Szkoda- jest niewielka. 
50 osób wojskowych zginęło ałbó odniosło rany.
Rozszerzenie frontu angielskiego we Francji.

Amsterdam „Algemen Handelsbład" donosi 
z Londynu: Woj-Ka angielskie objęły odcinek 
na froncie sachadnam na północ od Ypem, do­
tychczas obsadzony przez Francuzów i Belgów7.

Strat;7 floty rarweskiej.
Kopenhaga. Do „Nali-onal Tidcnde“  donoszą 

7j Chrystjnnii: Prezes Związku norweskich wfa- 
śc-icioii okrętów oświadczył na walnem zgronia^ 
dzeniu, że flota norweska handlowa straciła 
podczas wojny 585 ckiątów, to jest jedną trze­
cią część swego całego tonażu.

' m  ¥ l - t ą  p @ i f © i ! c ą  w e f e i m ą
pcłączouą

z iMmm ii Mm i s t i ii
p r z y j m u j e  

c. k. uprz. Towarzystwo ubezpieczeń

AUSTRYACKI F£fIII(S
GENERALNA AGENCYA w KRAKOWIE 
ulica św. Gertrudy L. 8. —  Telelon 273.

P e n s y o n a f  55 l i o p I i s s : 9:£ f4^  

K t ó k ó w ,  u l  E r u p a i c s a  1 4 .
1 Poleca pokoje dla przyjezdnych i na czas dłuż­
szy. —  Tamże ofciauy w domu i aa miasto.

Odpowiedzialny redaktor:
M łC H A Ł  K O N O P IŃ S K I,,

Wydawca:
R U D O L F  O S M A N ,

(Artykuły
F f e d e s t a n e ,
tym dziale nie pochodan od redake^Ik

i

Staraniem R a d y  n a d z o r c z e j  To­
warzystwa wzajemnych ubezpieczeń w 

Krakowie odbędzie się za duszę 
ś. p.

M ichała (Hrapicha
I. dyrektera Towarzystwa wzajemnych 

ubezpieczeii w Krakowie

Mabożoństwo iałobRe
w  kościele św. Floryuna na Kleparzu 
w poniedziałek dnia 25 b. m. o  godzi­

nie 9 rano.

„6MLIA PtSLSKr
M t i  K C iK id ,

Vis-a-vis Kaiserbadu.
ZAKŁAD DYJETETYCZNO-i.ECZNTCZY.

Dr W. Malesscwski,
K.ąplele, leczenie radium, massaże i inne zabiegi 
lecznicze na miejscu. Prospekty ca  żądanie. 
Normalne pożywienie ula eborydt zapewnione.

A u f f t e M a t
przyjmie poradę ca  wyjazd na czas wakacyjny.
Zgłoszenia pod „Angielka14 do Administracji

„Nowej Reformy14. 5029

Lentysita
Dr Tadeusz Kasprzycki

ze Lwowa ordjmuje obecnie
 : Wiedeń L '8., Goldschmidgasse 6 :----

(ulica łącząca Stefansplatz i Petcrsplaiz).

S e w y
>

~*r 5rSBSSSSSES2SlS.Sâ 8SSâ
©

obywatel ir.iaofa Krakowa, b. właściciel 
dóbr i przemysłowiec

zmarł po clługicb i ciężkim. _ cierpie­
niach, przeżywszy *at 95.

 ------
W głębokim snntiku pozostała żoimi i sy­
nowie zapraszają Kzewujicb rzyia- 
ciół t Znajomych na obrzęd pogrzebo­
wy, który odbędzie sio w niedzielę dnia 
24 b. m. o  godzinie 2 po poludmp z do­
mu żałoby pod L. 6 przj ulicy Floryań- 

sliiej nu cmentarz .izra-elioid. 
OsobDych zawiadomień me rozsyła się.

u t ó & w c s  d w s m

s t i t a i r i t f .  11— 15.

P e n $ v o n u t  A .  B o r c it s k• r e i
Kraków, u łka Karmelicka i. 22- 

Pckoje z utrzymaniem, Tcmża obiady w u 
. 1 ' h b  teS Buasiss. "  *3JSS

73 Ą *■ zgubiono kupon; od 4 jA 5g fi. 
Hiiia ,tJ li. fi?, gtów rastJtwaycft Banku tnrajo7 

wego, płatne ifeia 3G cm-wea 1917 t oke. 
Ser. IL Nr 20.011, 26.012.
Ser. III. Nr i0.895, 11.611.
Ser. IV. Nr 13.292, 14.517, 18.511, 18.512, 

18.424, L8.523.
Ser. Y. Nr 9261.

Ostrzega się nrzed Ich nabyciaa, W2g!-ę*ł!?, 
Tryplstą. 5654

f | racfmokj ,ii!& oclejsMeJt kudtnl 
wcjeusj7ch*f (obywatelskich). — 

Łabka.wy znalazcc. zechce -la iyć  w ńaieszkaattt 
przj- tdiey Czystej L. 1'7, parter im  prawo, gdzie, 

otrz’7ma c-tosowiic w vnagiod?.ea:<\ 561?

łiimkzk Hr M ar Her
Fraków, uLca flaka L. 53

\
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1 SzG fsr-m snier
1 lat praktyki zagranicznej, były 
ćgionistn. poszukuje odpowiedniej, 
itałej posady, ewentualnie rnaga- 
cyniera, kontrolera i t. p. Oboznany 
z ksiąikowością i korespondenoyą. 
Bardzo dobra referencyo. Zgłoszenia: 
C\ k. Stacja emigracyjna, Oświę­
cim, dla „ ia o fe r a -I e g io a is ty " .  

58.13

Potrzebna na wyjazd

pc nieuka
do 5-letniego chłopczyka. Zgłoszenia 
między g. 1—3 po poł. u adwokata 
Siiiskiud ni. Grodzka 53. 5o46

Poszukuje się na czas wakaoyj

nauczycielki
jeżyka francuskiego i muzyki do je­
dnej panienki na wieś. GhwalilJO- 
g o w a , S o lą c  In, poczta Trzebinia. 

6-230 1 2

PctKetain kuctorka
i czysta j,4 iji^ .jacn lia . Ul. Kre- 
morowska 1. 14, 1 p. 6594 1 3

Potrzebny

zdolny pomocnik
(starszy, wolny od wojska) do za­
kładu ftyzyerskiego, pizy jednej z 
najruchliwszy oh ulic Krakowa, na 
dobrych warunkach. Aprowizacja 
ndogodni ona. Zgłoszenia listow ne 
lab osobis.e: Goryczko, Kraków,
ul. Szlak 1. 38. 56 J 3 1 6

Posznknje się
2  p a r J e n  s k le p e w y s l* .
Kurkiewicz, ul. Grodzka 1. 7.

5609 1 3

!ia WJMifEil 12131 -
doży, ładnie umeblowany pokij. 
Oświetl, elektr Ul. Senacka 1. 6, 
I i piętro 5523 1 3

Poknstu sztiiicznayo
w najlepszej jakości dostir-za Gr- 
caralna rcprez ntaeya przemyśla 
techniczno-budowlanego Jail Go*
d z ię k i vi K ra k o w ie . 5620 l  3

Do (dynolęda
ed 1 lipoa, pokój umeblowany z 
elektrycznem oświetleniem dla je­
dnej osoby. Ul. Wielopole 1. 9. 

5610 1 2

K o n t y p l e n t
re substytucją poszukuje rro»ady. 
Zgł-szeria pod „Kcncypient* przyj­
mą e Admiuistracya „N. Rtforiny“ . 

5440 3 3

Poszukuję pumocoika
lub pomocnicy do składu farb. per­
fumerii i artykułów toaletowych. 
L. Weintiling, Kraków, ul. Grodzka 26. 

5491 2 3

D a s p rz ® d s n !a
łóżko zo siatką, kapa, nowy leżak, 
49 stołków giętych, samowar żółty, 
stół kuchenny, aparat fotograTczny 
rertoskopowy Gorza, wanna meta­
li ra. Ul. Lubelska 11, n wlaści 
c ;e!ki donia. 5311 4 4

Bukieciarza
(liadera) lub BttHieeierki
poszukuje się zaraz. —  Zgło- 
Bzenia z odpisem świadectw 
i podanL-m warunkflw płacy, 
nadsyłać do firmy: ijasil
F re sg e  w  b ra k o w i';.

5367 3 4

S z k l e
taflo we go, wszelkiego rodzaju do­
starcza po cenach umiarkowanych 
i- J. Feldmana, w 1’odgórzn nlica 
Józefińska 1. 4475 14 15

t a t a  t a i  i i j t a
a to: srrzelby, pistolety skałkowe, 
szpady, ka.abole, pasy ałuckie, ko- 
ezuiti cnieiane, hełmy, iała9ie ; t. p., 
napoje Magazyn ' roni: R. Gliniecki 
i Ska, ul. Szewska 1. 2. 4958 4 i

, M i s t y k i
srebro. Łzkfo i porcelanę kapuje 
i sprzedaje S. Kotzner, ul. t racKa 5.

5297 5 20

Mateiyafu w w e g o  
i jorifowega

rzniętego, 13 — 100 mm 
grubość:

J f o t e r y i l s  tokowego
rzniętego, 26 —115 mm 

grubości
P r Ą n a  r w z t a m f *
20 i 26 mm grubości

P oszu k u je  4 pierwszo­
rzędnych

czeladników
s z e w s k i c h

Elektro wina m ie jók a  w  
Krakowie, 5595 1 3

Profesorowi
s z k ó ł  ś ic d i i l c n , który wy­
jeżdżając na lato na wieś, 
przyjmie do siebie starszego 
iuż chłopca pod swoją opiekę 
i ukończy z nim przygoiowa 
nie do e g z a m in u  w s tę p n e ­
g o  do 3 klasy realnego gi­
mnazjum, zapłacę 600 R za 
dwa miesiące. Zgłoszenia list 
z podaniem adresu przyjmuje 
A.dministracya „N. R efom y" 
poa „ 6 0 0  K ". 5824 1 8

ŁPTząd dóh r F orcm ba  
p oszu k u je

zdolnego kowafa
wykształconego w swym za­
wodzie, egzaminowanego pod­
kuwacza koni. Zgłoszenia za- 
syłać pod adresem /kfircln!- 
stracya  d ób r  A lw e ia ia -  
Poremba. 56 is 1 4

A dw okat na prowincji 
przy kolei p o szu k u je  zuraz 
ru ty n ow a n ego

Hencypicnta.
Oferty nieuwzglęóniune pozo­
staną bez odpowiedzi. Zgło­
szeni: pod 5635 przyjmuje 
Administracya „N. Reformy".

5835 1  3

Zgubiono
dnia 15 b. m., wieczorom, portfel 
z dokumentami wejskowemi i legl- 
tymacyą do pozostania w twierdzy. 
Znalazca zechce łaskawie zwrócić 
do firmy Aksmann, ni. Szewska 10, 
lub Tukatsch, ni. Wielopole 1. 11, 
II p., za wynagrodzeniem. 5482 3 3

II
fest do umi«a'zczeoia ca hi­
potekę. Kapię karaieaicą w
Krakowie Zgłoszenia listowne z po­
daniem warunl ów przyjmuje Ad­
ministracja „Nowej Peformy“ pod 
adresem: B. W. 79. 6419 3 3

Kupuję garderobą
męską uiy,wnną; płacę najwyższe 
ceny. Napisać korespondentkę de 
L. Schmaasa, Kraków, ul. Sze­
roka i  22. 5329 9 10

„R A T IO ftIA L " 
bicykle, przybory, 
części ztpaione 
i naprawy, obrę­

cze zapasowe do bicyklów.
M a s z y n y  d o  e z y c l a  

lampy karbidowe ręczne i stołowe. 
Elektr. lampy kieszonkowe, palniki, 
aparaty do golenia najlepszej jako­
ści a tanie z bardzo nważną usługą.

A lo jz y  W u t i c
Lpecyalnj acm dla prze 

mysia bicyklowego 
Wiedeń,

\ 1L/I, Zia 
/glergasse 7.
’ Cennik 1. 13 

za darmo.
6621 1 2

f i

Paramentów
sprzętów kościeln)rch, 
całych urządzeń do ko­
ściołów i t. d. dostar­
cza najtaniej Józef 
\  eiad, handel specjal­
ny, G<&ól a/Acslei*, 
Czechy. 4obu 7 &a

i 'Dl
j  wierzchołka 20 mm 
grubuści, szer. 12 — 14 
cm i długości 120 cm

D rzew a  H pew ego
grubości 2", 3", 4", 

poszukuje się do kupna 
Zgłoszenia pod adresem:

WILHELM LIEBSTEIN;
wywóz desek Pilzno 

(Czechy) 47016 10

podtszwą \ r 
m v

Cenniki tfa żądanie Wyłączny wy 
rób Lw. B rau n stelna  W l in d  1.
Gnechengasse 7. 4748 8 O

K e s c ,  T s k l a d  s p r z e d a i p  I k u p n a

H A R T !  T i L E I Z M I C I C I I J
b Rnkswle, ni. Horysnsl? L l ! f. M  Mą Esiki).

Polaea znaczny wylr4f mebli now., ant. i używ. Pokój klnb. mah- 
nowy, gar ni tar sisniany ogrodowy, wózek lla  chorego, fwbrrmoniam, 
fortepiany, lerwau.ka ant., lustra i różna przedmioty dekOfacyjne. 
Przyjmeje B.ehla w kamis. 5611 1 0

o
H m cralae

plsuijsie, 
us Sz-tryczai czy­
sto piorąca, 
nisia&jące znpeł- 
c is  konkarecoyl

marki „P s i" ,  najdoskonalsze zastępstwo ws:e!- ! 
kich mydeł tłuszczowych Po jednej próbie j] 
nżywa się go Btale! Nr 1 do prania bielizny, ' 
Nr 2 do szorowania, zmywania, myc:~ rąk. 

Niezbędne w gospodarstwie domowem, przemyśle i t. d. Próbna 1 
§  sf rzynka (32 ka wałki) 7'80 K opłatnie za pobraniem lab po nadesłaniu ]

t należytości. Skrzynek, listów przesyłkowych i t. d. nie liczy się.
Odsprzedawcy otrzymują odpowiedni opust. 5556 <

| hlReralsellcDfotrlk E. Rrone, Liissfesa M i

48  m o r g ó w , w Wielkim i przy Wielkim Krakowie. Parcele położone 
są pr-.y gościńcach, przy rzece W iśie i Bialasze, słoneczne, sache, na­
dając# ii* p*d budowę fabiyk, will i t. p. Stacya kolei blizk#. Grunta 
są urodzajne z podkładem gliny. Bliższych wyjaśnień udziila p. Józef 
Janiszewski, Kralów, uL Smoleńska 1. 21, od godziny 1—3-ciej

4738 0 10

N i d m a  b ó l u  z ę b ó w
i bezsennych nocy. „Fides“ uśmierza ból dziurawych 
zębów, jak również-najdojtucziiwsze reumatyczne cier­
pienia zębów, gdzie wszelkie środki zawiodły. Jeśli 
liit skutkuje, zwrot pieniędzy! Cena 2 K. 3 tuby 
6 K, 6 tub 8 K. Niema jnż osada na zębach; zęby 
białe jak śnieg ma się przy używaniu „wody Airis

____________ do zębów". Natychmiastowy skutek. Cena 2 K. Trzy
flaszki 5 K. — Kameny. Koszyce (Kaschau) I. Postfac.i 12 1 53. Węgry.

*352 7 26

F IR M Y :
Dr E. i SŁ Mrobner, plac Szczepański, 
Ue!332 f Ska, Rynek, A-R 37,
Sporu i Ska, uL Floiyańska, 
zam̂ -kają swe sklepy w porze obiadowej pod­
czas wakaoyj cd 2 kipca dc 2& sie?*pisia 
b. r. od godziny 1 do 3 po południu, zaś 
firma Fi*. Leeaert, ul. Sławkowska, 

od godziny 2 do 3 po południu,
i proszą swych P. T. Odbiorców o przyjęcie 
tegoż do łaskawej wiadomości. 060112

Zs najlepszy uznany i ulubiony
spesyzlsy pms&sst&t łs. IP/eyłera FJasf.

dla małych i dorosłych dziewcząt 
w połączeniu z liceum 1 szkołą handlową, kursa uzupełniające, 
szkuła języków, muzyka. Jutemat. półinternat, eksternat. Po­
wabne, wytworne miejsce pobytu dla panien, odbywających 
lindya poza domem rodzinnym, oraz praktyczne wykształcenie.

W i d i a, I.,‘ K h low rati in g  0. 5232 2 2
Daiszy ciąg stndyów w zamku leśnym na Semmeringu, także 
pobyt wakacyjny. —  Zgłoszenia: Wiedeń, I, Kolowratring 9. — 

Prospekty za darmo. Telefon 8250, także międzymiaitowy.

P I E G I
jakoteż czerwoność twarzy, i nosa, trądziki, wypryski’ 
fałdy i obwisłość skóry, wszelkie skazy córy znikają’ 
za 00 się ręczy, od znanej dayzno Dra A. Rixa pasty 
Pompadour, Zgoła nieszkodliwa. Dawka na oróbę 1‘50 K. 

. .  H m  I  wielka dawkr 4 K. Dra A. Rlxa mleko perłowe, płynny
t® -1- / .  puder różowy, biały i natur, żółty, flakon 4 K. Wy-

,JL t  ^  syłka dyskretna, Dra A. Rixa labor. kosm., Wiedeń, IX.,
Vj ' Lakiererg. 6/V.
"  ■ Śkłady w Krakowie: Apteka Wiszniewskiego, ul. Fio-

ryańska 15; handel Reima i Spółki, Rynek 37; drogmrya Komorow­
skiego. ul. Floryańska 33; Bękner, ul. Długa 4; K. Miklaszewskiego, 
pl. Dominikański 1; we Lwowie: Apteka S. Ruckera, ul Krakowska 1; 
perfumerya Śladowskiego; Apteka Ettingera pod „Arch. Rafalem“ ; 
w Tarnowie: Jrog. Bracha; w Bielsku; droguerya Polaczka, ul. Kolejowa; 
Lublin, perf Stankiewicza. 4276 4 4

Szkoła rachunkowości państwowej
3 buchaiteryi pojedynczej, podv/ójnej etc. 
HENRYKA GOTTLOA W KRAKOWIE

ySicy O ie G lo w sk ie j S. 3 S
o tw iera  5604 1 3

U . , . ,  t / l iy p t l  przygotowawczo do egzaminu z raohunko- 
sl5l vw  IL U ie ii waści państwowej, buchalteryi pojedynczej 
i podwójnej. W  skład każdego z powyższych kursów wchodzi 
kori pondeneya polsko-niemiecka, stenografia, kaligrafia i nauka 
pisania na maszynie. Celem umożliwienia korzystania z uactci 
kardydatkom i kandydatom, zamieszkałym na prewincyi, udziela 
aię również nauki listownie. Ręczy się za sumienne przygoiowa- 
nic. i pomyślny wynik efnmind. Wpisy na powyższe kursa 
przyjmuje codziennie 64 .9— 1 i od 3—6, kierownik szkoły 
lie a ry k  G oitlish , zaprzysiężony.^znawca ksiąg handlowych 

przy c. k. Sądzie kraj. — Wpisy przyjmuje się codziennie. ^

Prywatne

Zreform owane Sem w aryym  żeńskie
w Krakowie

p rz y jm o ję  W PISY u cze n ie  iia  £ i IS k u rs  od  dnia 
L5 d o  cssrw fta  fe r , c c d z ie a s is  iK iędsy godz . 
11 tą a i - s j ą  p rz y  kL S is k s p l« j  L 2, I l i  p., d rzw j 3, 
„ i a s a y  E-fczn*1.

Pidrwsze dwa kursy mają cliaraktcr ogólnie kształcą­
cej szKOiy kobiecej. Specjalny nacisk pi łożono na naukę 
o Polsce.

Na kUTSi I przyjmuje się uczenice z ukoń­
czoną III  kl. szkoły wydział, lub śred., na kurs II uczenice 
15-leiuie po złożeniu egzaminu wstępnego 5544 2 4

M a l i  g i f e s i a
kilh anuście filiżanek słaro-wiedeński-.h, sztychy kolorov>ane i dużo an­

tycznych przedmiotów nadeszły do 5571 2 3

H a l i  L l i ^ a s p t a ! *  h i ź - H z  6 .

P a r o w a  l o i o s a n i i a

5 PS. i 6 PS. ciśniema 10 atmosf., natychmiast 
tał) 1 0  do dostarczenia. AistoissoSMie osobowe 
i ciężarowe. Maszyrajjl rolnicze UnScai, 
Ilandelsbetrieb fiir Auto- u Flugmotore G. m. 
b. FI. Praga, Mysnkgasse 10. 5417 2 3

s i & n f j a  m e l e
i inne owaav.

H o n a b y c ia  w  w ła ś c iw y ch  handSacls.

Fńtz SSIłiiK jun, tow. z er Ror. Hicie n. i  [Aussig a. i )
\

Zastępstwo: Maurycy Vorzimmer, Kraków. 4952 3 6

L i c y t a c y a  r e a l n o ś c i  k e n

w Tarnowie.
5,

' s o w e j
Wsfąpny

eszam in
do I k'. gunii. i icaln. i klas wyż­
szych. W s e r o w y  kurs przygotowaw­
czy do wszelkich egzaminów i ma­
tury pad Kierownictwem prof. gimn. 
Inrcrmacya bezpłatne i wpisy od 
? 3 - 4 ,  ul. RUcfealowSłŁiego f 4, 
II p., (boczna Karmelickiej). ~ " 

5563 2 5

Dnia c s e r w c a  b. r . odoądzio sig w c. k. Sądzia powiatowym w Taruowm 
o godzinie 9 orzed południem w sali Nr 11 licytacja gruntu należącego do ma-y konkur­
sowej firmy Kupfer et Glaser w Fichteubach, mającego powierzchni 46.958 ui*.

Drogą licytacji sprzedać sig mający grunt leży w bezpośreuniej blisko c. dworca 
kolejowego w Tarnowie, z którym połączony jest torem dojazdowym; nadaje sią do wy­
stawienia większego budynku przemysłowego, szczególnie zaś fabryki maszyn rolniczych; 
może też być przez parcelację bardzo korzystrie ziuytkowany.

Cena szacunkowa wynosi 202.800 K, najniższa cena 101.400 IC 
Roszczenia o odszkodowanie za uległą zniszczeniu od strzałów podczas wojny fabrykę 

szkła taflowego, która sią znajdowała na tym gruncie i należała do upaałej firmy, nie 
przechodzą na nabywcą.

Bliższej wiadomości udziela zarządca masy konkursowej
adwokat 

I. U. Dr Mr.uPjCy tara!
6415 3 3  w  PU zaie (C zechy).

Wszelkich iuforinacyj dotyczących 
kupna i sprzedaży kas kcnircifijfuh

aN A T i O N A L
udziela generalna reprezentaoya

H e n r y k  H e r z o g ,  K r a k ó w
ul- Zyblikiewicza 15.

K a ra K ili. puiskisj
pięlftęj, artystycznie wykonanej, w 
ee:,ie ..o 1500 K, paszukuje P.uro 
kupna i sprzedeży ma aików J. Koń­
skiego, ul. Szewska 5, ula £. P. B. 

6550 3 4

ołssasasiy z  fu sh cm  w  e lek trow m a sh  jiaroisłych  j

Dokładne zgłoszenia z opisem żjcia, 
odpisami śvladeetw, poleceniami i poda­
niem warunków, przyjmuje Ges, f. elektr. 
ihid. A. Ci. EetrleEisaM., biedek,
Yolksgartenstrasso 3. 6017 6 7

Pierwszy wiedeński koncesyonow&iiy skład

ś iź w jg r c iF S h
iakżo wszelsiego rodzaju uprzęż na kanie ma zawsze na składzie w bar­
dzo wi likim wyborze. K a ro l kiBCher, W ieiiO j, 1F-, Praterstrasse 73 
hotel Nordbahn Tel. 41.108. Pożąd. koresp. w języku nianj. 131 73 0

NAJWIĘKSZA SEftZACvA! Najnowsza

T A J E M N I C A  T O A L E T O Y / A !
■III—i- ii.I- . —  ■ ■

gif przeciw zmarszczkom, lałclom i innym me- 
y  ozystościom twarzy.

V łê ynie prawdziw-/, najpewniejszy skute"1
.5558 i 8 Tylro jednoi azowy wydatek!
Instytut „Aphrod/sia“ , Wiedeń, VII, Neustifigasse 54, i ’ *

mTr

I-anna
muzykalna potrzebua do ekspedycyi 
w Księgarni Polskiej. Ul. Sławkow­
ska 1. 3. 5513 4 4

5533

m  r u
apłacę każdemu 

jeżeli mu n tłg iiis - 
tków , b r o d a w e k
stwardnień skóry 
balsam Kia w 3 
liliach nio usunie 
oez bo,u. Słoik 

wraz z poręczeniom 1-75K, 3 słoik i 
4-50 K, 8 słoików 7-50 K. Setki po­
dziękowań i uznań. Kameny, Koszy 
ce I (Kassaj.Posttach 12/292. Węgry.

3777 16 26

T e r m in  d o  31 llp ca  1S17! Term in do 31 I * -ca  1917!

u b e z p i e c z e n i e

w pożyczce wojennej jest

u s a l l a t e ^  i  n a j k o r i ^ s t e i i e i s z i
fo rm ą

O r d l n a f o r l u m  s e ^ n o l o i i m m  *,
Zakład dia czynności i zajść lekarskich z zakresu życia płci^ego

(z wyłączeniem chorób weneryczi,ych i chorób kobiecych),

& SłddM. f i ^ r k k ^ I c z i d ,  lekarza- SDecyalisty, 
w  K rakaw ie przy ul. Bał a re^ o  20.

Z a k r e s  działalności. Leczenie: osłabień, wzgl. w^czerpań, ner­
w ow ych , p ł c i o wy c h ,  luuogólnycta,  zwłaszcza po trudach wojennyob — 
ieczeuio płciowych nałogów — i t. p. obecnie żywotnych a społecznie 
ważnych spraw.

SSS“  C y k l  p r a c  m o i c h  ,.Łużne o sn o w y ...11, złożony l  4 
książek, peten nowości z zakresu: fuyologn, kliniki, i etyki, życia płcio­
wego — daje: z r o z u m i e n i e  swojego stanu płciowego wzgl. swoich 
wt isciwości, jakoteż podstawową a dziś niezbędną o ś w i a t ę  o codzien­
ności życia płciowego. Reszta ich nakładu, blizka wyczerpania!, do na­
bycia u  a u tora  NP uniżonej cenie S kor. — z dodaniem książki 
„Ł u U ib io  i y c i r  p ł c i o w e . . o  50  h al. d r o ż e j. Liczba rachunku 
czekowego 102.913; c z e k i  wysyłamy na żądanie. ""7£ł0 3914 7 0

R ó żo w e  p o lic z k i  i wargi o naturalnej p ęknr.ści przy 
używaniu Dra A. Ilixa jedynie dobrej, nieszkodliwej, 
za co się ręczy, „ r o s y  rO ia n e i“  (nio puszcz,.jącej). 
Nikt nie rozpozna, mimo wspaniałego skutkn. 1 llakon 
K 3-— . Kos. Dra A ltixa I.aborat., AViedeń, IX, Lacki- 
rerg. 6/V Wysy łka dyskretna za pobraniem lub po na­
desłaniu na'eżytości. — Składy w Krakowie: apteka 
Wiszniewskiego, Floryańska ; p :rf. Reima i Sp., Ry­
nek 37, drog. Komorowskiego, Floryańska 33, K. Mi­

klaszewski, dI. Dominikański t ;  Bękner, ni. Długa 4. We lwuwib; 
S. Rucker, Krakowska 1; perf. Śladowski; apt. Kttir.gera pod ,Arch. 
Rafałem“ . W Tarnowie: drog. Bracha W Bielsku: droguerya Polaczka, 
ul. Kolejowa. W Lublinie: perf. Stankiewicza. 4235 4 4

4621 3 0

(na kartę kuresp.) kosztuje mój g'j_ 
wny cennik, który wysyłam ka 

żdemn na żądani* bez­
płatni* Fi ri waza la- 
l yka zegarów Jan 
Konrad, . 1 k. nadw. 
dostawca, Brttx Nr 
1853 (Czechy). Niklitry 
lab Halowy r*gar*k k*- 
twicowy K 16-—, 18-—, 

20-—. Wojsko,-e zegarki radyew*, 
K 18'—, 22'—, 26-—. Biało meta­
lów* (gloila srebro), podwf j ai* kry­
ty ank . -mont. zeigarek K 28'—, 
30*— . Gołdyna wy ar kr. remont, zo- 
garok podwijnie kryty K 36'—, 
38'— . Srebrne ™asj wne, kotwioo- 
we rem. zegarki K 40-—, 60*—, 
6C'—. Budziki zego-y 4cie„nf w 
wielkim wybort*. 3-letnie pisemna 
poręczenie Wysyłki, za zaliczką. 
Wymiana dozwolona lab zwrot pi*» 
niędzy. 3467 10 40

- ^ ^ e t z ż B i a  o n  b s a m i i f l

i. Ubezpiccz,yC mośna każdą osobę w wieku 18— 55 lat, także o f ic e r t fw  i  Ż o ł n i e r z y ,  
będących w polu.

ł 2. Na wypadek śmierci ubezpieozonego otrzymuje subskrybujący S L a ty c fe m ia sf ubez­
pieczone obiigacye V I pożyczki wojennej bez obowiązku dalszego ‘piacenia premii, w każdym  
razie zaś po upływie 15, względnie 20 lat.

3. Premia subskrypcyjna za 1000 K przy ubezpieczeniu na 20 lat wynosi rocznie 35 K, 
półrocznie 17 K  85 h.

4. Nie płaci się żadnych ubocznych dodatków, ani należytości.
5. W  razie zaprzestania płacenia rat premiowych, wpłacone r a t y  n i e  p r z e p a d a j ą ,  

lecz subskrybujący otrzymują stosunkową r ó w n o w a r t o ś ć  w pożyczce wojennej lub gotówce.

Z g l o s z e n - i a *
przyjmują c. k. Starostwa, c. k. Urzędy podatkowe, Urzędy gminne i p a r a r a ln e ,  Panki 
i Kantory wymiany, lakoteż Filia c. k. Funduszu w Krakowie, gmach S t a r o s t w a  lub uhea

św. Marka 1. 20 II  p.

Pełną pietyzmu

pamiątkę po zmarłych
ma się przez 5622 k o 

pordękSutesBie le ń  pod O u iA L y  ,
Powiększenia i artystycznego wyko­
nania z fotograiii każdej wielkości, 
po umiarkowanych cenach, z poręcze­
niem za wierne oddaniepo dobieństwa 

podejmuje się 
fgaidad ry so w n icz y  i a rtystyczn y

Ferii. L w u W .  Ghasurada
W iedeń, W u rm serg a sse  43

Cenniki na żądanie. 
Przyjmie się wszędzie zastęnców,

i młodzieńczo świeżą, rumianą płeć do późnego wieku mają panio 
i dziewczęta, gdy stosują się do recepty, tysiąckrotnie wypróbowanej 
i przez fachowych lekarzy za doskonałą uznanej (według Dra Ińelsoua). 
Tysiące listów dziękczynnych! Fryszczo, piegi, trądziki, liszaje 
zmarszczki, jak również czerwoność twarzy, znikają niezawodnie, za co 
się ręczy. Wysyłam każd smu odpL tej recepty zupełnie za uarmo. Napi­
sać zaraz pod adresem: V. Jellinek, Wiedeń 68, Fach 37, Abt. 9. Marka 
na odpowiedź pożądana. . 4881 7 0

W S C H O D N IE  P E R Ł Y  „ O R IE N T "
Skończona unit prawdziwych pereł. „Orient ' perły 
mają równą wagę! kolor! kształt! barwę1 połysk, 
ciężar i wielkość jak prawdziwe, drog-B perłyI 
Nie niszczą się, nawet pc latach! Najlepszy 
znawca bez łapy ulega złudzeniu. ; r«kla.
my, też osobom prywatnym po cenie ho-town*jl 
Ceny: 1 naszyjnik z pereł „Jrisnt" wraz z ne- 
dnr sponką, i  jakośoi I-szej 3S K, * jakości II 
25 K. Kolczyki z perłą w prawdziwej oprawie, 

nrzęd. cechów, z jakoaci l-szej 25 K. Śróbki z perłą 20 K i t d. Wy- 
Bylna też za zaliazaą. 1'respekty eadarmo. W /miana dc każdego -za»c 
oozwoleua! Potrzebni zastępcy. — „O r ie n t"  Perlon k n g ro ss -h a u s . 
W ied eń , II., P ra .e rs tr  i,s B 50. 2536 9 18

Z di uKarui Literackiej w Krakowie. aFea Ja^iehoa^ka L. 19. s Htądcs drukaraj L, K. iSArski,

;;rfr


